WYDANIE 


Ś. p. WOJCIECH 

STPICZYŃSKI 

poseł na sejm, zasłużony 

działacz niepodległościowy 
zmarł w Paryżu, 
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STRAUSS 

poseł Stanów Zjednočzo- 

nych w Paryżu, ustąpił ze 
swego stanowiska. 


MARSZ WOJSK RZĄDOWYCH NA SEWILLĘ 


Atak na Meridę początkiem wielkiej ofenzywy przeciwko powstańcom. 
Wojska rządowe chcą odciąć powstańców od granicy portugalskiej 


MADRYT, 28 sierpnia. 

(PAT) Specjalny korespondent Ha- 
vasa na froncie Estramadury donosi: 

Główna kwatera wojsk rządowych 
znajduje się w Talavera del Tajo w od* 
ległości 116 kim. od Madrytu. 

Gen. Riquelme, naczelny dowódca te 
go frontu oświadczył korespondentowi, 
że sytuacja na froncie Estramadury mle- 
gła poprawie. Wszystko jest przygoto- 
wane do marszu na Merida, 

KTÓRA STAĆ SIĘ MA PUNKTEM 
WYJŚCIA DLA ZAATAKOWANIA 
SEWILLI. 

Wojska nasze, mówił generał, starają 
się obecnie odciąć powstańców od wszei 
kiej komunikacji z granicą portugalską i 
positwają się w kierunku Trujillo. Miej- 
scowość Guadelupa została odebrana z 
rąk powstańców. Podczas ostatnich 
walk poddało się 400 tubylców marokań- 
skich. Oświadczyli oni, że przybyli do 
Miszpanii, ponieważ mówiono im, iż wal 
czyć będą za republikę i otrzymają żoł- 
du 25 pesetów dziennie. 

„Pod Naval Moral strącono samolot 
nieprzyjacielski w chwili gdy rzucał 
bomhy. i 

rrgtec ksh się w nim dwaj lotnicy 
zostali zabici, Naval Moral jest prawie 
całkowicie zniszczony przez powstańców 
którzy skorzystali z nieuwagi oddziałów 
rządowych, 
kilometrów, Wojska rządowe rozpocz 
ły natychmiast atak na tym odcinku, — 


Oczekiwany jest również marsz wgłąb. 


odci ka Calzada Oropesa, 


Powstańcy wzięci do niewoli: oświad- ;stmoreland* powstał ogień, Jak się oka” 
czają, iż wojska powstańcze posiadają! zało, zapaliły się składy, W ciagu krót- 


| 
Oszukańcze biura pośrednictwa pracy 


Aresztowania niebezpiecznych aferzystów we Francji i w Polsce 


tylko kilka armat i składają się z garni- 
zonów Plasencia, Caceres i Salamanki, 
9006003€0060008000306086 


Warszawa, 28 sierpnia. 
Władze polskie dokonały 


rzy narazili na straty wielu 
nych, poszukujących pracy we Frane). 


Gdy władze francuskie zaczęły wyda” |które również aresztowały wielu oszu- 
lać robotników polskich, powstały we |stów, grasujących na terenie Krakowa, 
Francji oszukańcze biura pośrednictwa |Katowic i Warszawy. 


pracy. Za wysoką opłatą obiecywały 


one wystaranie się o pracę, w rzeczywi- |robotnych pieniądze na rzekome koszta | zbiegu 
stości jednak żaden z zainteresowanych |kontraktu i pokrycie formalności, 


zajęcia nie dostał. 


posuwając się naprzód o 8| 
Q- 


A kie licznych |łali zarówno na terenie Francji jak i na 
aresztowań. Uijęci zostali oszuści, któ- jterenie Polski. Ostatnio policja francu- 
bezrobot- |ska dokonała szeregu aresztowań i sko- 


Lotnictwo nieprzyjacielskie na tym od- res ośłoszono za znajdujące się w strefie 
cinku jest dosyć czynne. Dotychczas jed wojennej: 

nak wyrządziło dość nieznaczne szkody. | Szkołę imienia Unamano przemiano- 
Przeciwko lotnikom powstańczym wyda-, wano ma szkołę Jauresa. 

no szereg zarządzeń, jak alarmowanie na| + 


adek zbliżania się samolotu przez , 
bicie w dzwony, rozpraszanie się wojska BARCELONA, 28 sierpnia. 
(PAT) Komunikat urzędowy donosi: 


i t d. 
MADRYT, 28 Sierpnia. Lotnicy katalońscy bombardowali wczo- 


(PAT) Minister wojny ogłosił dekret, raj gmachy wojskowe w Huesca. Patrol 
którego mocą prowincje Toledo i Cace- |rządowy dotarł do miasteczka Ola i za- 


Atak oddziałów abisyńskich 


garnał stado krów, które wysłane były 
przez powstańców do Huesca. 

W Barcelonie siormowano nową - Ko- 
lummę milicji imienia prezydenta Com- 
panysa i wysłano ją na iront. Kolumnie 
towarzyszy 100 motocyklistów, 

s > 


| MADRYT, 28 sierpnia. 

| (PAT) Lotnicy rządowi zrzucili ua 
ies 85 bomb, w tem kilka: zapalają- 
cych. 


nAddis Abebe 


Krwawe walki z wojskami włoskiemi. — 
Abisyńczycy zostali odparci 


Rzym, 28 sierpnia. | południu usiłowali podejść 

(PAT). Agencja Stefani donosi z Ad- południe od lotniska, została zaatako- 
dis Abeby: wana przez wojska erytrejskie i wło- 
" Grupa złożona z około 1208 wojow=j dokonywijące wywiadów w tych 
ników abisyriskich, którzy wczoraj po! okolicach. 
605%920 0009380 


Okret amerykański w płomieniach 


Energiczna akcja ratankowa. — Straty są olbrzymie 
Londyn, 28 sierpnia. Na miejsce ziechały liczne straże og- 

W dniu wczorajszym w porcie Rosha- |niowe. które wszczęły energiczną akcję 
fen wybuchł katastrofalny pożar. Pod | ratunkową. 
pokładem statku amerykańskiego „We- Mimo wysiłków nie można było jed- 

na pożaru ugasić i ogień przerzucał się 

na coraz to nowe magazyny statku. Stra 
kiego. czasu ogień przybrał katastrofalne ¡żacy pracowali przez całe popołudnie i 
rozmiary, noc. Z nastaniem ciemności płonący 
okręt oświetlono reflektorami. 

Dopiero po zastosowaniu środków 
chemicznych udało się nad ranem pło- 
mienie ugasić. 

Straty są olbrzymie- 


++ 


Agenci tych oszukańczych biur dzia- 


munikowała się z władzami polskiemi, 


Łódź, 28 sierpnia. 
ażenie wywołała na 
zbrodnia, popełniona przy 
ul, Folwarcznej i Litewskiej, 
gdzie zastrzelony został przez Syna 
20-letniego Michała Twardowskiego 


(gr). Wielkie wr 
Przestępcy ci wyłudzili od. wielu bez- | Bałutach 

po- | 
czem ulatniali się. 


zajścia na granicy sowiecko - mandżurskiej 


Napad oddziałów japońskich na straż sowiecką. — 
Niezwykła interwencja dyplomatyczna w Moskwie 


Moskwa, 28 sierpnia. 


(PAT) Agencia Tass donosi: Dnia 27 
b. m. naczelnik drugiego departamentu 
wschodniego Narkomindieł Fl. Kozłow= 
skii przyjął japońskiego charge d'affaires 
Sako i złożył na jego ręce protest spo- 
wodu strzałów do sowieckiej straży po” 
śranicznej w dniu 26 b. m. w rejonie poł- 
tawskim na granicy sowiecko = mandin 
skiej. | 

Kozłowskii zażądał, aby rząd iapoń- 
ski przeprowadził iaknairychiej docho= i 
dzenie w sprawie tego nowego incyden-i 
tu i ukarał winnych, 


Dnia 26 b. m. na granicy sowiecko-mand- 
żurskiej w rejonie połtawskim grupa 
straży pogranicznej sowieckiej w czasie 
pojenia koni została zaatakowana og- 
niem z karabinów maszynowych i kara- 
binów, pochodzących ze strony miasta 
Tunguing na terytorium Mandżukuo. 

Ośień trwał 20 minut, 3 konie zostały 
ranione, 1 zabity. 

Straż pograniczna sowiecka spostrze- 
gia w Gkolicy 3 plutony żołnierzy iapoń- 
sko = mandżurskich, którzy później od- 
k dalili się w kierunku miasta. 

, Moskwa, 28 sierpnia. Straż pograniczna sowiecka na wy” 
Agencja Tass donosi z Chabarowska: 'strzały, nie odpowiadała, 


Kozłowskij oświadczył, że ostatnie in- 
formacie, podane przez Sako Litwino- 
wowi o kilku wypadkach strzałów ze 
strony sowieckiej w rejonie Tuning nie 
zostały potwierdzone przez skrupulatnie 
prowadzone dochodzenia: 

Sprawia to wrażenie, że władze lokal- 
ne' japońskie wprowadziły w błąd rząd 
centralny twierdząc, że strzały oddano z 
terytorjum sowieckiego, aby w ten spo” 
sób usprawiedliwić ataki zgóry przygo- 
towane ma straż vograniczną sowiecką. 

pa 


— D 


stolicy na] 


Banda została zmuszona do ucieczki, 
pozostawiając na placu 200 zabitych. 

Nasze straty wynoszą zabitych 15 
, askarisów, a rannych 40 askarisów. 

Handel i komunikacja nie doznaty 
żadnych ograniczeń. 

Wygląd miasta jest zupełnie nor- 
malny. 

Na rynku panuje ożywienie i sklepy 
są otwarte, 


Mussolini odbywa 
podróż po Włoszech 


Rzym, 28 sierpnia, 

(PAT) Agencja Stefani donosi: Po raz 
pierwszy od objęcia rządów Mussolini 
udał się wczoraj do stolicy prowincji Lti- 
cania — Potenzy, 

Ludność witała go owacyjnie. Musso- 
lini wygłosił w Potenzy przemówieme, 
w którem podnosił znaczenie dużego 
przyrostu ludności we Włoszech. 


Ponura tragedja rodzinna na Bałutach 


Czy 20-letni ojcobójca działał w obronie koniecznej 


52-letni Karol, właściciel domu przy ul. 
Włościańskiej 83. 

Ojcobójca sam zgłosił się do komi- 
sarjatu, oddał broń i oświadczył, że za- 
bił ojca, gdyż działał w obronie matki 
i siostry, którym groziła Śmierć. 

Jeszcze w ciągu nocy wczorajszej 
przesłuchano go i przeprowadzono do- 
chodzenie na miejscu zbrodni i w domu 
przy ul. Włościańskiej 83. Żona zamor- 
dowanego Twardowskiego zeznała, że 
syn jej wbiegł do mieszkania w chwili, 
gdy nieboszczyk znęcał się nad nią i 
ich córką, która wczoraj rano powróci 
ła ze szpitala po dłuższej kuracii. 18-let- 
nia Anna Twardowska leczyła się z ran 
jakie odniosła w czasie bóiki z ojcem, 
który w straszny sposób maltretował ją 
za to, że zeznała przed sądem na iego 
niekorzyść. Twardowski bowiem, czło- 
wiek awanturniczego usposobienia i de- 
spota, zarzucał żonie, że czyha na iego 
życie. Dwuch synów przepędził Twar- 
dowski z domu i skazał ich na głódi 
i nędzę, 
| Władze śledcze prowadzą obecnie 
„dochodzenie w kierunku ustalenia, czy, 
istotnie zaszedł wypadek obrony ko- 
I niecznej, 


| 


| 


| 


| 
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Pisma amerykańskie  rozpisały się 
niedawno obszernie o Slecwszej w dile- 
jach kobiecie, która została katem w 
małem miasteczku amerykańskiem O- 
wensburry w stanie Kentucky, Miała 
ona zadebjutować w tej roli przy egze- 
kucji pewnego murzyna, który skazany 
został na śmierć przez powieszenie. 
Kobietą tą jest niejaka pani Dorota 
Thompsoh, matka dwojga dzieci. 

Wieść o niesamowitym tym debiucie 
wywołała niesłychane poruszenie w 


' Słanach Zjednoczonych Jeszcze na parę 


dni przed egzekucją, w małem miastecz- | 


ku zgromadziło się przeszło dwadzieścia 
tysięcy gapiów, którzy przywędrowali z 
okolicy, a nawet z odległych miast. Kup- 


cy miejscowi robili kokosowe interesy, | 


w hotelach zabrakło pokoi dla wciąż na- 
pływających gości. A tymczasem pani 
Thoompson przygotowywała gr: w zaci- 
szit swego domowego ogniska do odegra 
rana do kasią jej ze 
karzy, którym ela 
stych "wywiadów. > ge ; 

Ale już w przededniu egzekucji pani 


owała dzienni- 
długich, sążni- 


|go skazańca z więzienia, 
| ców prawie przemocą wepchnęło $o na 


bądź co bądź, trudnej roli, oraz odj 
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dzi, Przybysze z prowineji,  oboązujący 
pod slot Sib, raczyli się ebficie 
runkami i zabawiali tańcem i śpiewa- 
mi, Wokół szubienicy odbywał się istny 
sabat. Nad ranem zniecierpliwiony tłum 
zaczął się domagać przyśpieszenia wido- 
wiska. Po pewnym czasie zjawił się u- 


rzędnik sądowy, który miał z urzędu 


jk czy sznur, na którym zawiś- | mochodu, który niebawem ruszył z miej- 
delikwent, jest. dość mocny, Podczas j sca i zniknął w tumanach kurzu, 


tej ceremonji jakaś dziewczyna dostała 
ataku histerycznego i wybuchła niesa- 
mowitym śmiechem. 


Wreszcie sprowadzono nieszczęsne- 
Dwuch dozor- 


wyższenie, na którem wznosiła s 
szubienica. Ale zamiast przyśpieszyć 
egzekucję, odwlekano ją w nieskończo- 
ność. Tłum, aroy silnych emocyj coraz 
natarczywiej domagał się epilogu, pod- 
czas, gdy skazaniec stał pod szubienicą 
z pętlą na szyi i płakał, jak dziecko. 


, Po upływie godziny, na miejsce kaź- 
ni przyjechała w samochodzie kobieta— 
kat. Była to szczupła, ciemnowłosa ko- 


Thompson poczuła się niedobrze, Udała | bieta o miłej, inteligentnej twarzy i nie- 


się więc do instytutu piękności, 


żeby | zmiernie wyrazistych, cie 


ych oczach. 


poddać się zabiegom  kosmetycznym.| Powolnym krokiem zaczęła=się zbliżać 


(Wróciła stamtąd „zrobiona”, jak to mó- 
wią, na bóstwo, ale z rozstrzęsionemi 
nerw 


Tymczasem na placu, przed więzie-| orzeźwiających, zachwalającego 


niem, zgromadziło się mnóstwo gawie-. towar. 


Muzeum wojny v Londynie 


jest najbardziej celową propagandą pokoju. —Znajduią się tam wszystkie 
dokumenty, które ilusfrują okropności wielkiej rzezi narodów 


EM księcia Walji, obecnego króla 


(sb) Przed kilku dniami odbyła się w 
Londynie niezwykła uroczystość, Otwar- 
te zostało muzeum poświęcone wojnie 
światowej. Dwadzieścia blisko lat mine- 
ło od czasu ukończenia tej największej 
masakry, jaka kiedykolwiek wstrząsnę- 
ła cywilizacją świata, a jednak nie prze- 
stano jeszcze o niej mówić i pisać. 

Anglicy od dawna zbierali wszystkie 
pamiątki dotyczące wojny. Dotychczaso- 
we muzeum mieściło się w dzielnicy 
Kensingto, Okazało się jednak, że ilość 
marastających stale dokumentów i do- 
wódów jest tak wielka, że olbrzymi bu- 
dynek muzeum nie jest w Stanie ich 
wszystkich pomieścić, Wobec tego prze- 
niesiono pamiątki wojenne do olbrzy- 
miego szpitaja. Jest on znany w całej 
Anglji — ponieważ był to pierwszy w 
Europie zakład dla umysłowó chorych. 
Oczywiście kierowano się w tym wy- 
padku jedynie obszernością budynków, 
jednak dziwny zbieg okoliczności, że 
muzeum wójeńńe przeniesiono właśnie 
do byłego szpitala dla umysłowo cho- 
rych — nie pozostał w Anglji bez wra- 
żenia. 

Nawet księżna Yorku, która prze- 
cięła symboliczną wstęgę przy otwarciu 
muzeum podkreśliła, że dobrze stało Się, 
iż właśnie tu zebrano wszystkie pamiaąt- 
ki wojny, bo tylko szaleńcy zdolni są do 
rozpętania takiej burzy wojennej, 

Niema zdaje się kraju na świecie, któ- 
ryby tak nienawidził wojny jak właśnie 
Wielka Brytanja. Nawet jeden ze zwy: 
cięskich wodzów angielskich w czasie 
wójny światowej marszałek Allenby; 
zmarł jako wielki pacyfista i propagator 
pokoju, ) 

Muzeum wojenne w Londynie stało 
się też nie propagandą wojny, ale propa: 
gandą pokoju. Trudno jednak było przed 
stawić wszystkie okropności wojny w 
kilkudziesięciu salach wielkiego gmachu. 
Olbrzymie armaty, haubice, które ziały 
ogniem i żelazem rozsiewając wokół za- 
pach spalonego prochu obecnie błyszczą 
i wydzielają jedynie zapach wazeliny, 
którą są posmarowane;, by nie rdzewia- 
ły, 
Po naciśnięciu guzika zapala 
śwatło w olbrzymiej gablotce przedsta- 
wiającej zniszczenie pod Ypres, gdzie 
tysiące żołnierzy padło zatrutych ipery- 
tem. I ten widok, aczkolwiek jest nie- 
zwykłe pońury — nie jest w stanie 
wstrząsnąć widzem, 


do skazańca,  Wyokoło zalEgła cisza. 
Słychać było tylko dochodzący. z oddali 
monotonny głos sprzedawcy napojów 


deja; śfoźńiej wyklądają nafomiast 
zdjęcia, fo iczne, œ „Jest. ich „ćwierć 
i KOZA a E i AKEN 


miljona. 
60.000 książek traktujących tylko o woj- 


nie. Pięćdziesiąt nieukończonych jesz» 


EERREFI v 


Niefortunny wystep kata w spódnicy 


Pani Thompson uciekła spod szubienicy nie będąc w stanie wykonać egzekucji 


Wstrząsające „widowisko” w miasteczku amerykańskiem 


$ 


swój j jera pierwszej kobiety — kata, 


cze tomów nadesłało ministerstwo wojny 


we Francji Są one zebrane na jednej 
półce z 50 tomami wydanemi przez mi- 
nisterstwo wojny w Niemczech i dzie- 
siątkami tomów innych wrogich państw. 

Kilka pokoi zajmują pamiętniki oso* 
biste żołnierzy, Znajduje się tu wiele 
cennych pamiątek, między innemi, pa- 


Historja chusteczki do nosa , 


Do XVIII wieku nie wolno było używać jej publicznie 


(sb) Używana dziś powszechnie chu-|skrapiane pierwszemi perfumami, jakie Sprawiła mi Pani niewymowną radość tem, że 
Ssteczka do nosa, jeszcze ptzed kilkuset |się wówczas ukazały. Dziwne były to "ole skromne rady mogły przyczynić się w 


WOLNA TRYBUNA 


sa R z A NN R NN, 
„ZAKOCHANY JACK* Z TOMASZOWA MAZ. 
To bardzo przykre, gdy się ma już „kłopoty 
miłosne" w tak młodym wieku, Oczywiście 
! trzeba Panu pomóc temthardziej, że tego rodzae 
ju kłopoty obecnie grożą przykremi korns6* 
kwencjami, przynajmniej w pierwszem półro* 
czu. Przedewszystkiem więc proszę porozria* 
wiać ze swoją znajomą i powiedzieć Jej, że. 
okazuje brak zrozumienia duszy ludzkiej I clas= 
notę pojęć, skoro uwierzyła koleżance, a nie 
wierzy sobie. Albowiem sama powinna zdawać 
sobie sprawę z tego, 32 Pan Ją obdarza szcze- 
remi uczuciem. jeżeli tego nie czule i o tem 
sama nie wie — to widocznie Jeszcze nie do* 
rosła, ażeby takie rzeczy zro!uniieć. Tak doli- 
katnic przemówić do ambicji kobiecej bynaj= 
rniej nie zaszkodzi. Jeżeli to tle pomoże — to 
niech Pan się grzecznie ukłoni, powie, odpo" 

Na miejsce kaźni powstało straszliwe włednio dramatycznym: głosem: „żŻcznam* I 
zamieszanie. Niebawem jednak na roz* opuści niewdzięczną bez podania ręki. Oczye 
kaz władz zjawił się mężczyzna, pełnią- wiście należy się uzbrolć w cierpliwość I „wy- 
cy do niedawna funkcje kata w miaste- trzymać" w ten sposób znajomą przez, conaje 
czku i zacisnął pętlę na szyi skazańca. mnlej, 6 tygodni. Naturalnie przez ten czas bę- 
Ledwo jednak egzekucja się skończyła, dzie ona żałowała tego, co się Stało, a wów 
gdy gromada ludzi wdarła się na pod- czas należy uczynić delikatny odwrót, ażeby 
wyższenie, Ktoś ściągnął zasłonę z wy- umożliwić ponowne zbliżenie i. to tak zgrabnie 
krzywione twarzy murzyna, chcąc Się zaaranżowane, ażeby znajoma nie mogła się 
nasycić opnym wido i rzeba, Panu odpłacić pięknem za nadobne i nauczką za 
było zawezwać pomocy wojska, które- | nauczkę. Recepta jest dobra i wyda pożądane 
mu z wielkim trudem udało się rOZpro- rezultaty. ` 
szyć olbrzymie tłumy. „SZCZĘŚLIWA HALINKA" Z CHOJEN. Cie. 

Pani Thompson, zapytana, dlaczego | szy się Pani szczęściem, a list podpisany przez 
uciekła spod szubienicy, odpowiedziała „szczęśliwą” sprawił mi wielką radość. Tak tza. 
dziennikarzom, iż nie, zdawała sobie| dko dzisiaj widzi ślę ludzi naprawdę zadowolo* 
sprawy, że tego rodzaju zawód wymaga! moj z życia. Dlaczego Panl nie chce uwierzyć 
takich silnych nerwów. Przyjęła zaś tę w swoje szczęście, skoro mogła się Pani prze» 
posadę, ponieważ jest na i masi Wy*| ponać prżez tè trzy lata że narzeczony Jol jest 
chować dwoje swych dzieci, które W saprawde godnym szacunku i miłości człowie- 
dzieciństwie straciły ojca, — kiem. "Nie zmieni się po ślubie — jeżeli się 1 

W ten oto sposób skończyła się kat-i pani nie zmterńi, Jeżeli Pam będże zawsze do- 
bra, kochająca, wyrozumiała, rozumiejąca stas 
bośći męża, nie narażająca go fa zdenerwowae 
nie, czy też wybuchy zazdrości — będzie w 
dalszym ciągu tak samo Idealnym jak obecnie 
i będzie Pani tak samo szczęśliwa. 

Czasami zdarzyć ślę może, że warunki pra» 
Gy Czy jakieś chwilówe niepowodzenia wywó* 
łują zdenerwowanie. W takich razach powinna 
być Pani speciałnie czułą, serdeczną I wyba: 
czająca. Nie reagować na wybuchy, a czekać 

iskieg iosi „ aż nadejdzie stosowna chwila, ażeby delikatnie 
angie a: 7 BA Korcz! rócłć uwożę na ucżynioną Jej przykrość, — 
(atana słabości swego męża. Skoto wie Pani 

urchila 6 teni, że jest zazdrosny, należy unikać takich 

rita = p ozrm mm" sytuacyj, któreby dały powód do podejrzeń czy 

Olbrzymie muzeum składające się z, wybuchów, Zachowanie męża zależy w dużej 
5.000 obrazów olejno malowanych przed; miterze od umiejętności postępowania żony. W 
stawia okropności wojny ujęte przez ar-) domu, gdzie panuje miły spokój, harmonja, ra- 
tystów — malarzy, którzy również brali, dość życia, schłudność, porządek i znać rękę 
udział w walkach. Te obrazy są bat- kochającej kobiety = nie można długo być w 
dziej wstrząsające, niż pokaz nowoczes=| żłym humorze lub ponurym nastroju, gniewać 
nego sprzętu wojennego... się lub urządzać sceny. Zresztą uczucie jakie 
żywi Pani dla swego narzeczonego podpowie 
Jej w odpowiedniej chwili, Jak należy się zas 
chować, ażeby nie płoszyć szczęścia, które się 
stało Waszym udziałem. Serdecznie dziękuję 
| Pani za miłe słowa uznania pod moim adresem. 
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Naraz pani Thompson zachwiała się, 
poczem niepewnym krokiem zeszła z 
podwyższenia i coś szepnęła na ucho 
przedstawicielowi władzy, asystującemu 
przy egzekucji, Ten rozłożył bezradnie 
ręce, chciał coś powiedzieć, ale kobieta 
— kat zasłoniła sobie uszy rękami i za- 
częła biec w podskokach w stronę sa- 


nej przez niemców w 


mie ae pamiętniki prezydenta Wilso- 


laty była nieznaną, Ludy siaröżytnė, jak | perfumy skomponowane z 18-tu rozmaj-, S7emkolwiek do Jej szczęścia. 


Indjanie, 


wszy pojawiły się one w Rzymie, ale 


bynajmniej nie byty używane do tego|steczek po zaprowadzeniu mody zaży- 


celu, co obecnie, Poprostu wycierano so- 
bie nimi czoło z potu. Kto odważyłby się 


w chusteczkę wytrzeć nos, byłby skom-iwieku ni wolno było na scenie francu- 
promitowany na zawsze w „eleganckich |skiej posługiwać się chusteczką, ańi wy- 


sferach", 


Poraz pierwszy pojawiły się chustecz= |roku w czasie wystawiania sztuki Szek- 
ki do nosa w XIII wieku we Włoszech. | spira „Ofello” w Paryżu przełamano ten 
również dziwny zwyczaj. 


Niewiasty używały wówczas 


chusteczek koronkowych. Były one 


Czy odrodzenie alchemii ? 


Podjęcie badań nad pracami średniowiecznych poszukiwaczy 
„kamienia filozoficznego* e 
najbardziej!stwo do studiów alchemicznych. Zada- 


Celem|iniem tego stowarzyszenia będzie zba-= 
alchemistów było wynalezienie .kamie- | danie wszystkich zapisków i dzieł pozo- | 


(sb) W średniowieczu 
„modną“ nauką była alchemia. 


Egipcjanie i Persowie wogóle | tych substancji chemicznych, między in-1 
nie znali chusteczki do nosa. Poraz pier-| nemi z sublimatu i bieli ołowianej, 


„ZASMUCONY I SPRAGNIONY ZNAJOMO» 
ŚCI SPOD WILNA”, SMORGONIE. Listy będa 
przesłane jak tylko adresaci zgłoszą się i poda» 
dzą adres. Co się tyczy Jego samotności, jest 
to jedynie wynikiem braku Pana żainteresowae 
nia znajomościami. Mężczyźni, jak zechcą, te 
mieją sobie w tych sprawach radzić doskonałe. 
Nie udał się Panu pod tym względem letni ses 
żon, = powiedzie się karnawałowy, Najwałe 
niejszem jest to, że posiada Pan materialne 1 
moralne zadowolenie z pracy. To jest dzisiaj 
tak rzadko spotykane, że tembardziej pówinttó 
być cenione. Znajomości najłatwiej zawiera się 
podczas urlopu. Czy tegoroczny urlop nie dał 
Panu żadnych wrażeń?.,, 


CRIEWNNO PU PAE OP SZR IESENE TA 


400 dolarów miesięcznie 


za łzy 
W jednem z wielkich kin nowojorskich za- 


Na większą skalę zaczęto używać chu- 
wania tabaki, Nie wolno była wówczas 
używać chusteczek publicznie, Do XVIII 


mieniać jej po imieniu. Dopiero w 1829 


nia filozoficznego”. Co to miało być, do- ;stawionych przez chemików i przerobie- angażowano nową urzędniczkę, której instrumen 


kładnie riiewiadomo. 


Uczeni średhiowieczni spodziewali się. doświadczeń. | 


że po wynalezienia kamienia filozoficz= 


nego beda mieli zapewnioną wieczną mło | wiście chęć wynalezienia owego „kamie= 
dość, nieograniczoną władzę oraz moc ;nia filozoficznego”, a jedynie ustalenie, 
Nie dziwnego, że jakim zasobem 
śćtki ludzi główiło się nad dzali chefnicy średniowieczni. 
się wynalezieniem owego „kamienia”. Były. podkreślić, że również generał Ludeń- 
alchemia dorff polecił wielu chemikom niemieckim 
natomiast pô- przeprowadzić doświadczenia alchemicz- pewną nowoczesną odmianę dawnemu „systému 


iprodukowania złota. 
dziesiątki, 


to jednak mrzonki. Sczasem 
„podupadła całkowicie. 


wstała nowa gałęż wiedzy — chemia. 
Obecnie profesór uniwersytetu w Lon- 

dynie. dr. Partignon, wystąpił z nieczwy- 

kiym projektem. Utworzył an towarzy- 


| 


nie wszystkich dokonanych przez nich tem pracy są. łzy. Do obowiązków tej otygi- 
| Balnej pracownicy, która jest miss Florence Har- 
ding, należy przerywać sceny łraglczne, klóre 
wyświetlane są na ekranie owego kina, głośnym 
wybuchem płaczu. W czatie wyświetlania jed» 
tego z oślatnich lilmów, głośne szlochy miss 
Harding pobudriły do łez całe niemal widownię 
kina, a więc około 6.900 osób, Wprowadzenie 
na widownię takiej „płatzki filmowej” stanowi 


Celem dr. Partignona nie jest oczy- 


wiadomości rożporzą- 


Należy 


ne. W tym wypadku zależało mu nadjklaki”. Zaznaczyć należy, że tego ródzaju po- 

stwierdzeniem, czy możliwe iest wyvpra- |sada jest bardzo rentowna, miss Harding pobie« 

dukowanie złota. ra bowiem ża swe codzienie wybuchy płaćza 
s A 400 dolarów miesiecznie- 
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BVI ŁRSMREFYP = 


Niezwykły pościg na ul. Sródmiejskiej! © 


Tajemniczy napad na przemysłowca. — Cztery osoby 


ranne. — Sprawcy uciekli sa 


Łódź, 28 sierpnia. | mego, który znajdował się w towarzyst- 

(śr) „Przechodnie ulicy Śródmiejskiej| wie czterech osobników. Nianajokzy 
byli świadkami niezwykłego zajścia. —|oświadczył zdziwionemu Ferstowi, że 
W pewnej chwili, w biały dzień zarzą-| uwiódł jego narzeczoną i po tych sło- 
dzono pościg za pędzącem z dużą szyb-| wach wszyscy mężczyźni rzucili się na 
kością autem. W pościgu brali udział do-| Fersta. — Po paru chwilach nadbiegli 
rożkarze i woźnice, stojący w pobliżu| bracia i robotnicy Fersta, 

a Żeromskiego, ; Wywiązała się bójka, w czasie któ-.: 

akiś młody mężczyzna bieg? z wy»| rej ranni zostali dwaj Ferstowie, Henoch 
ciągniętym w dłoni rewo:werem. Gorzewski, wspólnik Ferstów, zam. przy 
„ Auto mknęło w kierunku ulicy Piotr-j € n E ; 
kowskiej, 

Po kilku minutach 
ścigających. a 
„ Dopiero po pewnym czasie okazało 
się, że w pościgu brała udział rodzina 
Ferstów, właścicieli fabryki m 
ul, Śródmiejskiej 37. 
się napastnicy, którzy, po za 
mężczyznom ciosów nożyczkami, zbiegli] 
w niewiadomym kierunku, 

Kiedy pp. Ferst znajdowali się na te- 
renie fabryki, podszedł do jednego z 
nich jakiś chłopiec, który prosił go, by 
wyszedł na ulicę, 

- Zdziwiony właściciel fabryki ujrzał 
przed domem nr. 37 jakiegoś nieznajo- 
STARE 3 ZIEPISZO ZBITY POEISESZTZKZYWPZKKSA 


Dziś w kinach: 


RJA: — „Wielki Plan". 
CASINO :— „Melodje z nad Dunaju”, 
CAPITOL: — „Wesołe szaleństwo”. 
CORSO: — „Sekrety Marynarki Wojennej” i 
ORAS > 
EUROPA: — „Przygodny 
GRAND-KINO: — „Robin 


zniknęło z oczu 


(o) Jak już donosiliśmy, robotnicy 


Łódź, 28 sierpnia. 

(v) Starostwo grodzkie ukarało w 
dniu wczorajszym grzywnami od 10 do 

130 zł, 20 osób, którym spisano protoku+ 
za nieprzestrzeganie ustawowych gô- 
in handlu. 

4 osoby ukarane zostały za samowol 
ne budownictwo bez zezwolenia władz 
inspekcji badowlanej. Órzywny za te 
przekroczenia, nałożone zostały w kwo 
cie od 10 do 50 zł. 


romans", 
Hood z Eldorado". 
JAR: — „Tancerka z Chicago" į rwja. ) 
METRO: — „Wielki Plan". 

MIRAŻ: — „Bohaterowie Sibiru", 
PALACE: — „Miłość Cygana", s 
PRZEDWIOŚNIE; — „Wesoła Rozwódka”. 
RAKIETA: — „Pan Twardowski”. 
RIALTO: — „Komedjant”, 


WYJAŚNIENIE. > 
Donosiliśmy wczoraj „o. zlikwidowa-| 
nym zatargu w cegielni Heuslera. Po- 
nieważ jest kilku braci Heuslerów, z 
których każdy posiada odrębną ceziel- 
nię, proszeni jesteśmy o podkreślenie, że 
zatarg miał miejsce nie w cegielni Heu- 
slera w Srebrnej, lecz w cegielni Heu- 
slera na ul. Hipotecznej 13. 


Nieście pomoc 
najbiedniejszym 


Łódź, 28 sierpnia. 

(a) Wczoraj w okręg. inspekcji pracy od 
była się konferencja w sprawie likwida- 
cji zatargu w fabr. Stillermana przy ul. 
Źwirki 17. Zatarś powstał z tego powo” 
du, iż firma od dłuższego czasu nie ho- 
norowała stawek, przewidzianych w t- 
mowie zbiorowej i zredukowała zarobki 
robotnikom. ; 
Na konferencji wczorajszej oświad- 
czono przedstawicielowi firmy, iż spra- 
wa jego skierowana zostanie do referatu 


przemysłu dzianego w Łodzi wystoso- 
000020036090000006900000090900000 


mochodem 


ul, bradain oraz Abram Krzepic- 
ki, malarz-lakiernik, znajdujący się przy 
padkowo na terenie fabryki mydła, 

O napadzie powiadomiono władze 
policyjne. 

Napastnicy, z których jeden miał być 
fryzjerem, wskoczyli do oczekującego 
ich auta i odjechali do miasta. 

Dochodzenie w sprawie napadu pro- 
wadzi 4-ty komisarjat policji. 


Groźba strajku w przemyśle 


W aucie znajagwst| Przemysłowcy do fej pory nie odpowiedzieli na pismo związków robot- 
niczych w sprawie zawarcia umowy zbiorowej 


Łódź, 28 sierpnia. |wali do okręgowego inspektora pracy |w sprawie zawarcia nowej umowy zbio 


pismo, w którem prosili o zwołanie 


wspólnej konferencji z przemysłowcami 
420000000000090990000099 020000 


20 osób skazano na grzywny 


Rozprawy w sądzie starościńskim 


Wreszcie 10 osób pociąćniętych zo- 
stało do odpowiedzialności za zakłóce- 
nie spokoju publicznego. 

W. tej ostatniej grupie przeważały 
kobiety-handlarki, tóre kłóciły się 
między sobą, względnie z klijentelą oraz 
kilku pijaków, którzy zakłócali nocny 
spokój. 

Wszyscy ukarani zostali grzywną od 
10 do 30 złotych, 


„iZmniejszali płace robotnikom 


aiza "Sikmidacja PEJITA II zatargów Wo jabrykach 


karnego. Wobec powyższego złożył óń 
zobowiązanie, iż wypłaci wszystkimi 
swym robotnikom zaległości, a tem sa- 
mem zatarg został zlikwidowany. 


'*, 

Druga konfereńcja dotyczyła zatargu 
w fabryce Justmana i Steinberga w Pa- 
bjanicach, który powstał na tle niepunk- 
tualnego wypłacania zarobków. Wła- 
ściciel zobowiązał się wypłacić wszyst 
kie zaległości i zatarg został zlikwido” 
wany: 


luniiwy straik w fabryce w Rudie Pabianickiej 


Zebranie strajkujących robotników — Przedstawiciele związków za 
| wodowych udają się dziś do urzędu wo ewódzkiego 


przed gmachem fabryki transparent z na- 
pisem: 

— Nie pozwolimy nikogo z nas skrzyw* 
dzić. Żądamy sprawiedliwego roz= 
działu pracy i cofnięcia wymówień ro- 
botnikom: 

Bezpośrednio po tem sporządzili oni 


Łódź, 28 sierpnia. 


(o) Stajk okupacyjny w fabryce suk- 
cesorów Lebrechta Millera w Rudzie Pa* 
bjanickiej trwa w dalszym ciągu. Dono- 
siliśmy wczoraj o zajściu, wynikłem mię= 
dzy strajkującymi robotnikami a nadzor- 
cą fabrycznym Jakubowskim i jego Sy= 
nem, które omal nie miało tragicznego 
epilogu. 

Wczoraj miała miejsce znów demon- 
stracja strajkujących.  Wywiesili oni 


Nowe atrakcje cyrku „Arena“ 


Jak się dowiadujemy. ruchliwa dy*| kupon ulgowy, ważny na dzień dzisiej” 
rekcja cyrku nie ustaje w swych zabie- |szy. Pozatem panie mają wstep bezpłat- 
gach o dobór programu, aby zadowolić | nie, t. j. każda osoba kupująca normalry 
wymogi publiczności. bilet do cyrku, ma prawo wprowadzić 


Żongler Ray, który dotychczas w ło |iedną panią bezpłatnie. 


dzi nie pracował wskutek uszkodzenia 7 
Cyrk „ARENA 


ręki podejmuje ponownie występy w 
Kupon ulgowy „Expressu“ 


rażającą kierownika  Jakubowskieśo, 
włożyli do drewnianej skrzyni i utopili 
|w stawie, znajdującym się na posésji 
fabrycznej. 


cyrku „Aréna“ z dniem dzisiejszym. 

Dziś, w piątek, odbędzie sie przed- 
stawienie o godzinie 8 min. 30 wiecz., 
zaś w sobotę i niedzielę po dwa przed- 
stawienia o godzinie 4 min. 30 po poł. i 
o 8 min. 30 wiecz. 

Dla ułatwienia naszym Czytelnikam 
zwiedzenia cyrku zamieszczamy poniżej | 


Za okazaniem tego kuponu przy nabyciu 
normalnego biletu 

kasa cyrku wyda 
BEZPŁATNIE. 


Kupon ważny iest w dniu 28 sierpnia. 


do cyrku 


jednego 
drugi bilet 


„Arena” 


Po tej demonstracji strajkujący odbyli 
zebranie, w wyniku którego postanowili 
zwtócić się do związków zawodowych 
w Łodzi o wszczęcie interwencji w ich 
sprawie u władz rządowych. 

Jak się dowiadujemy, przedstawiciele 
związków zawodowych udadzą się dziś 


z odpadków fabrycznych kukłę, wyob- |do naczelnika wydziału polityczno=spo- 


łecznego w urzędzie wojewódzkim Kę* 
dzierskiego oraz okręgowego inspektora 
pracy inż. Wyrzykowskiego. 

0606004 


przeprowadzony został na terenie sz 
tala w Radogoszczu, śdzie pod pawe o. 
y 


mieszozenie 


Str. 3 


nty w szpitalach 
miejskich 


Łódź, 28 sierpnia. 
(v) W szpitalach miejskich były w 


roku bieżącym przeprowadzone grunto- 
wne remonty, 
czone. Wi niektórych szpitalach przepro 
wadzonę zostały remonty poważniejsze, 
| polegające na przebudowie 


którę zostały już ukoń* 


sal, pawilonów lub pomieszczeń gospo" 
darczych. l 
Między innemi poważnięjszy remeni 


nami szpitalnemi wybudowane Zos 
obszerne piwnice, przeznaczone na po- 
ubikacyj gospodarczych. 


dzianym 


rowej. 

Dotychczasowa umowa wygasa za 
kitka dni, w dniu 31 b. m. 

Robotnicy stoją na stanowisku, iż bez 
umowy nie będą pracowali ani jednego 
dnia i dlatego żądają, aby nowa umowa 
została bezwzględnie podpisana do po- 
niedziałku włącznie. 2 

Robotnicy domagają się nietylko Ho- 
norowania w dalszym ciągu przepisów, 
obecnej umowy, ale także jej uzupełnie- 
nia, przez uznanie instytucji delegatów 
fabrycznych, przyjmowanie i zwalnianie 
robotników przy udziale związków za- 
wodowych oraz wyznaczenie nowego 
cennika płac, ; 

Do dnia wczorajszego związki zawo- 
dowe nie otrzymały odpowiedzi od prze- 
mysłowców, mimo, że inspektorat pracy 
przesłał im odpis pisma. r 

W związku z tem wczoraj odbyło się 
zebranie robotników, na którem zapadła 
uchwała, by po dniu 31 b. m. w, razie 
niepodpisania umowy,  proklamować 
straik w przemyśle dzianym w Łodzi. 


Nofafnik miejski 


(b). Pierwsze listy kandydatów złożone zó 
stańą przez poszczególne komitety wyborcza 
prawdopodobnie dopiero w początkach przy 
szłego tygodnia. Obecnie toczą się w dalszy! 
ciagu obrady nad zblokowaniem  ugrupowaśj 
reprezentowanych w Narodowo = Chrześcijań 
skim Komitecie Wyborczym z organizacjami | 
pakeewni ideologii. Również narady takie pro 
wadzone były w świeżo utworzonym bloku of 
ganizacyj żydowskich. 


LJ 

Wobec zamianowania b. wojewody, p. Wła 
dysława Jaszczołta, drugim pisarzem  hipotecz 
nym w Łodzi, z dniem 25 bm. wszedł w życi 
podział Łodzi i okolicznych powiatów na dw 
okręgi hipoteczne. Okręg I, pod kierownictwe! 
dotychczasowego pisarza hipotecznego, P. Her 
týka Konarzewskiego, obejmuje całą wschodni 
połać Łodzi, wżdłuż ulic: Rzgowskiej, Pioti 
kowskiej, Nowomiejskiej 1 Zgierskiej, pozałe! 
nieruchomości z dawnych Batut, powiatów łód 
kiego i brzezińskiego. Sekcja druga, pod kid 
rowrićtwem p. Władysława  Jaszczołta, obej 
muje całą zachodnią połać miasta, wzdłuż wy 
mienionych ullc oraz nieruchomości z gmin 
Radogoszcz i powiatów: łaskiego, łęczyckieg 
i kutnowskiego. í 
+e’ H 
Powrót oddziałów wojskowych garnizon 
łódzkiego z manewrów przewidziany jest m 
pierwszą połowe września. W związku z te! 
utworzony został obywatelski komitet uroczy 
stego powitania wracających z manewrów 00 

działów. 
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Zatarg w zakładzie kąpielowym trwa 


Interwencja delegacji robotniczej w magistracie 


Łódź, 28 sierpnia. 

(o) W dniu wczorajszym interwenjo- 
wała w zarządzie miejskim u prez. God" 
lewskiego delegacja pracowników Il-go 
miejskiego zakładu kąpielowego, prosząc 
o zainteresowanie się zatargiem, jaki 
wynikł w zakładzie: 

Pracownity w tym zakładzie kąpielo- 
wym, który nie jest prowadzony bezpo” 
średnio przez miasto, lecz dzierżawiony, 
dzielą się na dwie kategorie — jedna jest 


jna etacie zarządu miejskiego, druga — gistrat 


na ctącie prywatnego przedsiębiorcy. 
Mimo, że robotnicy iednej i drugiej kate- 
-ĝorji spełniają tę sama pracę i wykonują 


te same czynności, przedsiębiorca płac 
swym robotnikom znacznie mniej, ni 
magistrat. Na żądanie podwyżki pła 
przedsiębiorca odpowiedział odmownit 
wobec czego robotnicy zapowiedzieli, Ż 
porzlicą pracę. 

Wczoraj delegaci robotników oświad 
czyli w magistracie, że jeśli w ciągu naj 
bliższych dni ich żądania nie zóstaną u 
względniońne, bezwzględnie przystąpi 
do strajku. Prosili wobec tego, aby me 
interweniował u dzierżawej 
gdyż strajk w zakładzie kąpielowym 
okresie szerzącego się tyfusu brzuszną 
go jest wysoce niepożądany, 


niektórych 


r 1 


PIĄTEK, 28 sierpnia 1936 r, 
{A031213 Muzyka — płyty, 12131223 — 
Dzięnunik południowy, | 12,23.-13,15 Koncert 
symfoniczny GE R Kasę Kreislera (płyty), 

R :27 Przerwa, 
(15.271—15.30. Łódzkie wiadomości giełdowe. 
15,30— 15.45: Wiadomości gospodarcze z W-wy. 
1545—16,00: Rozmowa z chorymi ks, kapelana 
__._ Michała Rękasa (ze Lwowa). å 
16.00—16.45. , „Głosy przyrody” — koncert w 
|. wykonaniu n Err Saers pod dyr. 


BV EKSNREVY 1: mm 


Nr. 240 


Kłopoty maszynistek z nową pisownią 


Z dniem 1 września b, r. piszemy inaczej. — Zarząd Miejski za- 
kupił... transport podręczników dla pracowników. — Unia Zw. 
Zaw. organizuje kursy nauki pisania 


Łódź, 28 sierpnia. 
(v) W dniu 1 września poczyna obo- 
wiązywać nowa pisownia uchwalona 
przez Polską Akademię Umiejętności. 
Nowa pisownia zostanie wprowadzona 
w roku bieżącym do szkół. 
Jak jednak przedstawiać się będzie 


stręcza uajwiększe trudności licznemu 

zastępowi.. maszynistek,  zatrudnio- 
W tym celu zakupionych zostało kil-|nych w biurach i urzędach. Poprawne 

kaset broszur w cenie 90: gr. za sztukę, napisanie aktu jest bowiem w głównej 

zawierających reguły nowej pisowni, mierze zależne od maszynistki, która 

przeznaczone dla urzędników miej- |najczęściej pisze pod dyktando. 

skich. Maszynistki zatrudnione w staro- 


"Jak się dowiadujemy, Zarząd Miej- 
ski również wprowadza nową pisownię. 


| (że Iwowaj. sprawa pisowni w urzędach, gdzie za- Zasady nowej pisowni rozdane bę- stwie grodzkiem w Łodzi otrzymały, l 
17.50—18.00. Poradnik sportowy — red. Józef |trudnieni są ludzie starsi, od których|dą we wszystkich wydziałach po kilka, polecenie przyswojenia sobie nowej pi- 
—__ Włodarkiewicz. trudno wymagać, ażeby się na nowo|względnie kilkanaście egzemplarzy tak,| sowni, ażeby z dniem 1 września, wszel 


18.00—18,10, Pogadanka Łódzkiej Rodziny Ka- 
4 djowej — wygł. Jan Piotrowski. 
|18.10—18,15 O wszystkiem potroszku, 
18.15—18.30. Muzyka — płyty, 
1830—1845. Koncert reklamowy. s 
8,45—18,50, „Otwieramy tajemniczą kopertę". 
18.50 — 19.00 Biuro Studjów rozmawia ze stit- 
.._ chaczami Polskiego Radja. 
9.00—19.30. Wiązanka sę 


fil h = 
wykona Mała Orkiestra P, Ady. 


sława Górzyńskiego (z W edo RZ sr 
g a rzyńskiego (z sta adjowej). 
19,30—20,00. Transm. muzyki ieke z Włoch. 
20.00—20.15, „Reżyser filmowy" — monolog Ju- 
= |jana esi w pren, Jacka Woro- 
„,,Szczewicza (z Wystawy Radjowej), 
PER. A i Ros: „Wiązanka melodyj 
t owych” (z sta adjowej). ' 
20,45—20,55: Dziennik ISB: OriY, gu, 
20.55—21.00: Pogadanka aktualna, 
11.00—22.00. Koncert w wykonaniu Orkiestry 
| Symfonicznej pod dyr, Zygmunta Lałoszew- 
skiego (z Poznania), 

5 „10. Wiadomości sportowe, 
12,10—22.15. Muzyka — płyty. ; 
?2,15—23.00. Muzyka salonowa zespołu Feliksa 

Ptaszyńskiego z Kawiarni Ziemiańskiej w 
i (na wszystkie rozgłośnie). 


ad 


| „. „28 SIERPIEŃ 1936 R. 

_W. dniu dzisiejszym nie należy rozpoczynać 
rocesów ani wyruszać w podróżę morskie. 
lodziny ranne nadają się do załatwiania inte- 


O godz, 12-ej czeka nas pó. 
Fodzenie w miłości i miłe niespodzianki W 
wiązku ze sztuką. Między godz. 13-tą a godz, 
6-tą należy wystrzegać się złodziei i zatar- 
łów z przełożonymi. Okres ten nadaje się na- 
omiast do zawierania znajomości z osobami 
a wysokich stanowiskach, Od godz. 16-ej do 
odz. 18-ej panuje sytuacja niejasna i działają 
jemne wp dla stanu zdrowia. Następne 
odziny przyniosą powodzenie towarzyskie i 
mite przeżycia psychiczne. Wieczór zapowiada 
lẹ gorzej, narażeni jesteśmy na nieporozumie- 
a z osobami płci odmiennej i znaczne straty 
taterjalne, Po godz. 23-ej działają znowu lep- 
padl” dzić urodz 

v ziecxko dziś urodzone — dumne, posiad 
dolności literackie, lubi kierować fa 


uczyli pisać w oiczystym języku? Oka- 
zuje się jednak, że nauka ta będzie nie- 
unikniona, 

Z dniem 1 września obowiązuje bo- 
wiem w urzędach stosowanie się do 
wzorów nowej pisowni. 

Urzędy państwowe otrzymały odpis 
okólnika p. premjera Sławoj-Składkow= 
skiego w sprawie wprowadzenia do 
urzędów państwowych nowej pisowni z 
dniem 1 września. Okólnik ten, wydru- 
kowany był w lipcowym numerze „Mo- 
nitora *. 

Urząd wojewódzki w Łodzi, Staro- 
stwo, Urzędy Skarbowe i Poczta sto- 
sują się z dniem 1 września do prawi- 
deł nowej pisowni. 


zy 
f y 


O bezpieczeństwo i 


ażeby każdy urzędnik miał je pod ręką! kie dokumenty pisane na maszynie i 
aż do czasu gdy nie przyswoi sobie no-|akta były bezbłędne w myśl zasad no- 
wych zasad zmienionej pisowni. wej pisowni. 

Władze Ubezpieczalni nie wydały Kursy nauki pisania zorganizował 
w tej sprawie żadnego okólnika, wobecjrównież związek nauczycieli szkół po 
czego urzędnicy będą pisać zarówno| wszechnych. La 
według starej, jak i nowej pisowni. W Nigdy jeszcze ostatnie dni sierpnia 
szeregu biur prywatnych sprawa ta niejnie były tak pracowicie wypełnione jak 
została również uregulownaa. obecnie, gdy Akademia Umiejętności ka- 

Jak się dowiadujemy, związki za-jzała się nam wszystkim nauczyć... pi- 
wodowe i stowarzyszenia pracowni-| sać, 
ków umysłowych noszą się z zamiarem 
wprowadzenia kursów  przeszkolenio- 
wych nowej pisowni dła swoich człon- 
ków. M. inn, kursy takie organizuje 
Unja Pracowników Umysłowych. 

Wprowadzenie nowej pisowni na- 


wać, że po pierwszym września we 
wszystkich biurach i urzędach najaktu- 
alniejszem i naiczęstszem będzie nastę- 
pujące pytanie: „Kolego, a jak się to pi- 
SZe,...* 


iny dla kinofeairów łódzkich 


estetyczny wygląd kin. — Filmy dla dzieci 


i młodzieży. — Specjalna konferencja w starostwie grodzkiem 


Łódź, 28 siervnia. 
(v) W Starostwie Grodzkiem pod 
przewodnictwem p. nacz. Nowakow- 
skiego, odbyła się konierencja z właści- 
cielami kinoteatrów świetlnych w Ło- 


estetycznego wygląda kim 7” ntrzymy= 


wania ich w czystości. 


Celem umożliwienia młodzieży u- Władze zwróciły również uwagę na 
częszczania do kin, przy kasie winna |konieczność wyświetlania co pewien 
być każdorazowo umieszczana kartka czas filmów dla dzieci, ażeby i nasi mi- 
z napisem czy obraz jest dozwolony |lusińscy nie byli pozbawieni możności 
dla młodzieży i od jakiego wieku. uczęszczania do kin w Łodzi. 


ze złożonego egzaminu na mecha*| W najbliższym czasie odbędą się 
laika kinowego. | , kontrole kinoteatrów w Łodzi, przy- 
czem specjalna uwaga władz zwrócona 
zostanie na stan bezpieczeństwa, ilość 
wyjść zapasowych, instalacje świetlną, 


$irajk właścicieli WOZÓW, 


przewożących towary z urzędu celnego do fabryk 


Łódź, 28 sierpnia.|ry rozpoczął się w dniu 26 b. m. 

(gr) — Przed kilku dniami centralne | Wyłoniono komisję strajkową, która czu 
stowarzyszenie właścicieli wozów i do-,wa, by wszyscy właściciele wozów sto- 
rożek na województwo łódzkie wystoso* | sowali się do uchwały. 
wało do wszystkich firm transportowo- Ten stan przyczynić się może wrazie 
ekspedycyjnych w Łodzi pismo, z żąda- | przeciągnięcia sie strajku do unierucho- 


rozmieszczenie czerwonych Świateł or- 
jentacyjnych itd. Kontrole takie odby- 
wać się będą w kinach stale w okręślo- 
nych odstępach czasu. 

Na konferencji w starostwie obec 
nych było 28 właścicieli kinoteatrów w 
Łodzi na ogólną ilość 30 czynnych te" 
jatrów świetlnych w naszem mieście. 


W każdym razie należy się spodzie< 


esów handlowych i bankowych dzi, Pomocnicy mechaników, zatrudnieni Pozatem kina winny wyświetlać 
auce. Koło godz, 11-ej działają. ni R Na konferencji trstalona została spra- jw kabinach projekcyjnych, winni być |conajnmiej 10 proc. filmów, pochodzą” > 
adki | kaasa na ów i hutników, grożą wy-|wa bezpieczeństwa w  kinoteatrach jwykwaliikowani i posiadać świade'|cych z wytwórni polskich. ` yt 


niem podwyższenia Sieci za jad a aeoe fabryk piarsa Starą 

towarów z urzędu celnego dworca - jący: warów i surowców, znajdują- 

Kaliska do poszczególnych fabryk. cych się w magazynach celnych 3 Po sprzeczce z i mężem 
owarzyszenie groziło wrazie odmo-, dworcu. napiła się trucizny 


wałtowne, oddane w przyjaźni, 


Życie Pabjanic 


ZAPISY DO SZKOŁY DOKSZTAŁCAJĄCEJ. 
Na murach miasta i słupach ogłoszeniowych 
bzplakatowane zostały przez zarząd miejski m 
abjanic następujące ogłoszenia: 
aiz się do wiadomości, że zapisy do Pu- 
licz. Szkoły Dokształ, Zawodow. w Pabiani 
ich odbędą się w gmachu szkolnym przy ulicy 
ułaskiego Nr. 24 w dniach 29, 31 sierpnia i 1 
rześnia rb. w godz. od 17-ej do 20-ej. 
Przy zapisie należy przedłożyć: 1) metrykę 
odzenia, 2) ostatnie świadectwo szkolne, 3) 
iświadczenie pracodawcy (że pracuje). 
Pocztek lekcji dn. 3-go września rb. o g, 18. 
myśl Rozporządzenia Prezydenta Rzeczy- 
bspolitej obowiązani są do uczęszczania do 
kół dokształcających zawodowych wszyscy 
rninatorzy zatrudnieni w przemyśle, rze- 
lośle i handlu oraz młodociani robotnicy i 
odociane robotnice w wieku od lat 15 do 18. 


y ZNÓW AWANTURA. 
Wielokrotnie karany za różnego rodzaju 
vantury i wykroczenia Łaski Leon zam. przy 
| Łąkowej nr. 43, znów wywołał zajście na 
cy, wobec czego osadzony został w areszcie 
przekazany do dyspozycii władz sądowych. 


| 

| KRADZIEŻ KUR. 

| Wypych Janina zam, przy ul. Wolnościowej 
. 4 zalemdowała, że nocy ubiegłej z zamknię- 
| komórki nieznani sprawcy skradli jej cztery 


ry, 

4 Z RYDZYN. 

We wtorek dnia 25 bm. w Rydźynach od- 
ło się uroczyste zakończenie czerodniowych 
jrsów serowarstwa. 

Około 300 litrów mleka przerobiono na róż- 
sery jak, krymskie, trapistów, Śmietankowe 
. Kursy wzbudziły duże zainteresowanie 
jród miejscówych gospodyń ziemianek. Wy- 
hane sery zostały wystawione na pokaz pu- 
zny. Kilkanaście gospodyń zamiejscowych 
ybyło oglądać wyroby. 


ij REPERTUAR KIN. 
OŚWIATOWE: — Człowiek o stu maskach. 
E — Seniorita w masce. 


| 


f 


wy strajkiem, 

Na ogólnem zebraniu, zwołanem na- 
skutek braku odpowiedzi ze strony firm 
ekspedycyjnych, uchwalono strajk, któ- 


Szukali skarbu sprzed 150 lat 


Profanacja grobu na 


Dubno, 28 sierpnia 

Wśród ludności południowych powia 
tów województwa wołyńskiego, zwłasz 
cza na obszarach, gdzie w Polsce przed- 
rozbiorowej znajdowały się wielkie po- 
siadłości magnackie, z których wiele zo- 
stało następnie przejętych przez arysto” 
kratów rosyjskich, utrzymują się legen- 
dy i pogłoski, że w grobowcach byłych 
właścicieli tych małątków znajdują się 
kosztowności i drogocenne przedmioty. 
Również w miejscowości Batków 
pow. dubieńskiego krążyły wśród mie- 
szkańców podobne wieści. Chodziło tu 


Strajk objął jedynie wozy, przewożą- 
ce bele towarów z urzędu do fabryk, po 
,zostałe działy pracują normalnie, 


Łódź, 28 sierpnia. 


essencji octowej, 32-letnia Marjanna 
Wróbel, zamieszkała przy ul. Rokiciń- 
skiej 103. 


Wróblowa, po kłótni z mężem, w oza- 
sie której odniosła szereg sińców na cie” 
le, w przystępie rozpaczy, napiła się tru- 
mianowicie o grób hr. Batkowskiego, —, cizny. 

właściciela dóbr batkowickich. który| Lekarz pogotowia Czerwonego Krzy- 
zmarł w roku 1787 i pochowany został; ża, po przepłukaniu desperatce żołądka, 
na cmentarzu prawosławnym. przewiózł ją do szpitala Ubezpieczalni 
Aczkolwiek nie ustalone jest dokład" i Społecznej. t: : 
nie miejsce, w spik gee BANA A Stan Wróblowej jest b. poważny. 
hr. Batkowski, jednak znaleźli się „po“ 
szukiwacze skarbów". W nocy TERON Stracił aparat radjowy 
pali grób, w którym rzekomo spoczy* | Łódź, 28 sierpnia. 
wać miały szczątki doczesne hr. Batko-| (gr) Do policji zgłosił się Leon Brot- 
wskieęgo, spodziewając się, że znajdą ; man, zam, przy ul. Nawrot 39 i doniósł, 
tam kosztowności jak złotą szablę i td.| że w swoim czasie wstawił aparat ra- 
W sprawie tej wszczęte zostało ener" | djowy niejakiej Biance Ładowskiej (Sien 


cmentarzu wołyńskim 


giczne dochodzenie policyjne. 


(proponując mu przystąpienie do spółki 
| handlowej dla wymiany 


Iytnidi 30.00.21. na handel 2.. Portugali 


Niezwykłe oszustwo dwuch braci z Katowic 


Katowice, 28 sierpnia.| zakcji i dał Stępieniom weksle i gotów- 
Restaurator Emanuel Rudzki z Mu-| kę na sumę 30.000 zł. 
chowa zameldował policji o niezwykłem Obecnie Rudzki dowiedział sie, że 
oszustwie, którego padł ofiarą, Stępniowie są znanymi na terenie Kato- 
Do Rudzkiego przybyli bracia Stanis-| wic oszustami i nigdy nie zakładali oni 
ław i Tadeusz Stępieniowie z Katowic,| żadnej spółki, 
| Poszkodowany zameldował o wszyst 
towarowej z kiem policji, która wszczęła poszukiwa- 
Portugalją. : i nia za aferzystąmi, 
Rudzki zgodził się na zawarcie tran 


kiewicza 7). Wkrótce, gdy Brotman zgło 
sił się po pierwszą ratę, dowiedział się, 
że Ładowska wyprowadziła się w nie- 
wiadomym kierunku, zabierając ze sobą 
dość drogi aparat radiowy. 
Brotman oblicza straty na przeszło 
j 400 złotych. i 
Za Ładowską wdrożono poszukiwa- 
nia, a sprawę o oszustwo, skierowano 
do sądu. i 
Dyżury aptek 
Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki; 
J Kahane — Limanowskiego 80, S. Trawkow- 
ska — Brzezińska 56, J. Koprowski — Nowo- 
miejska 15, M. Rozenblum — Śródmiejska 21, 
M Bartoszewski — Piotrkowska 95, L. Czyński 
;— Rokicińska 53, H Skwarczyński — Kątna 54, 
L Siniecka — Rzgowska 59. 


(gr) Wczoraj rano usiłowała pozba* . 
wić się życia przez wypicie dużej dozy 


Napisał specjalnie dla „ 


STRESZCZENIE -OSTATNICH ROZDZIAŁÓW. 
Halecki, pracownik biura Wernera, na- 
rzeczony Wikty  Rogoszówny. usiłował 
skraść z kasy pieniądze. Zastał go przy tem 
Werner i zmusił do napisania listu, w któ- 
rym Halecki przyznaje się do kradzieży. 

„Wikta chce odnaleźć ojca. Dlatego przy- 
bywa do knajpy „Kacąpa”, aby zasięgnąć 
informacje u swego wykolejonego wujka, 
zwanego „Japońcem"” Ten zmusza ją do 

icia wódki. tej samej knajpy wchodzi 
Werner. 

Wybucha awantura, Wikta ucieka i 
wpada do taksówki, oczekającej na er- 
nera, Ten odwozi dziewczynę do jej mie- 
szkania 

Wikta zaprasza go do siebie, aby dowie- 
dzieć się, co Werner wie o jej ojcu. Ro- 
gosz, Halecki i Biruń, każdy oddzielnie, ob- 
serwują, jak Werner wchodzi z Wiktą do 
domu, w którym ona zamieszkuje. 

Rogosz postanawia wrócić do życia włó- 


częgi 

Istnieje tedy ewentualność, że prze- 
słano go do jakiegoś zakładu... 

Tak, czy owak, Rogosz ma nadzieję, 
że uda mu się z nim zobaczyć... 

Zależy mu na tem bardzo, bo nie ule 
ga dlań wątpliwości, że szalony starzec 
wie coś o żabójstwie Alfreda Krausera. 

Ach, gdyby obłęd nie przytłaczał ję- 
go mózgu, gdyby można było się z nim 
dogadać, jak z normalnym człowiekiem. 

— Jasin, nie patrz na mnie tak zim- 
no, obojętnie, jak obcy człowiek... — 
powtórzyła Elżbieta, patrząc w jego 
oczy z niepokojem. 

Twarz jej pokryła się cieniem powa- 
gi — nie była już. taka uśmiechnięta 
i jasna, jak przedtem. 

Jań. ocknął się.z zadumy .i ściągnął 
brwi, jakby zastanawiając się, nad „od- 
powiedzią. ' PUR jpe 

Dotychczas — od chwili, gdy Elżbie- 
ta weszła do pokoju, nie odezwał się ani 
słowem i teraz nie mógł znaleźć w so- 
bie żadnych słów. 

__ Wszystkie, o których pomyślał, wy- 
dawały mu się nieszczere, brzmiące fał- 
szywą nutą. - 

— Tak, tak... — powziął wreszcie 
w duchu stanowczą decyzję. - - Trzeba 
z tem skóńczyć!... 

Podczas, gdy Elżbieta, 
wzrokiem na jego wargach, z niepoko- 
jem czekała na to, oo jej powie, on ujął 
delikatnie jej dłoń. 

Jeszcze milczał, jeszcze się zastana- 
wiał, wreszcie rzekł głosem nabrzmia- 
łym powagą, cichym i jakby nieco 
drżącym: > 

—-Pani Elżbieto, niech się pani na 
mnie nie gniewa, ale ja... ja stąd odej- 


dę... 

— QOdeidziesz? Dokąd?... Nie rozu- 
miem cię, Jasiu... Dokąd chcesz eraz 
odejść?... A 
_ Błysk niepokoju, graniczącego z prze 
strachem, zamigotał w jej źrenicach. 

Rozumiała, o czem mówił, odgadła 
już intuicyjnie, chciała się jednak łudzić 
jeszcze, że to nie to. Uczepiła się nerwo 
wo palcami jego ramienia, przygryzła 
wargi — i czekała wyroku... 


essu": Bogdan Lot. 
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CZŁOWIEK SZUKA SPRAWIEDLIWOŚĆ. 


Nierozsądna myśl przebiegła jej w;koju, jakby przygwożdżony do podłogi.!głos do ledwo dosłyszalnego szeptu, po 
W sercu jego Ścierały się z sobą, wal | wiedziała: 


tej chwili przez głowę: czy to możliwe, 
by sen ją okłamał, by w życiu, na ja-, 
wie miało się wszystko odbyć na | 


pak?... 

I to tak szybko, odrazu, gdy była 
jeszcze pod wrażeniem tego snu?.. 

Rogosz odezwał się po krótkim na- 
myśle: i 

— Widzi pani, ja tu już nie mogę zo 
Nie dlatego, żeby mnie tu źle 
było, ale, że muszę, muszę... Mam tyle 
spraw do załatwienia, nie wolno mi sie- 
dzieć bezczynnie.... EN 

— A co będziesz : robił, kiedy stąd 
póidziesz?.. O jakich sprawach mó- 
wisz, Jasii?... 

Rozłożył bezradnie ramniona, nie 
wiedząc, jak jej to wszystko wytłuma- 
czyć. 

Przecie ona powinna ‘wiedzieć, bo; 
nieraz już jej o tem mówił... 

Jakąż on może mieć inną sprawę do 
załatwienia, poza szukaniem sprawie-| 
dliwości?... 

Elżbieta domagała się odpowiedzi: . 

— No, mów, mów, dlaczego mil- 
czysz?... Bo ja ciebie nie rozumiem, Ja- 
sių, zupełnie nie rozumiem... Skryty jê- 


steś, nie chcesz mi wszystkiego powie-| | 


dzieć... Ale teraz musisz!.... 

— Nie przed panią nie ukrywam..— 
odrzekł ze smutnym,  pobłażliwym 
uśmiechem. — Mój Boże, przecie ja się 
pani ze szystkiego zwierzyłem, pani 


aki już, jestem, że przed każdym, ko- 
u ufam, serce. iaośćież. otworzę... 

— To znaczy, że mnie nie ufasz..— 
przerwała mu z pochmurnym wyrazem 
twarzy. — Boś dotychczas przede mną 
serca nie. otworzył... Chodzisz milczą- 
cy, rzadko się do mnie odezwiesz... 


Nazystho o,mnie wie... Nic nie zataiłem. 
us 
im 


czyły dwa Sprzeczne uczucia: miał 
złość do Elżbiety, a jednocześnie było 
mu jej serdecznie żal... 

I jedno i drugie uczucie miało tę sa 
mą wagę, żadne więc nie potraiiło prze- 
chylić szali w tę, czy tamtą stronę. 

Wobec tego wziął sprawę na rozum: 
nie, nie wolno mu tu dłużej zostać!... 

Zbliżył się do Elżbiety i począł jej 
tłumaczyć to wszystko, co przez tyle 
dni i nocy przemyślał dokładnie, skru- 
pulatnie.... 

Że ma jeden, jedyny cel w życiu, że 
musi do niego dążyć, nie oglądając się na 
zadne przeszkody.... 

Przecie ona powinna to zrozumieć, 
bo tak zrobiłby każdy człowiek na iego 
miejSCU.... 

Mówił dłygo, przytaczał argumenty 
i ciągle myślał o tem, by zaoszczędzić 
przykrości Elżbiecie... 

Mimo, iż czuł do niej żal serdeczny... 
Słuchała go spokojnie, jakby nawet 
obojętnie... 

Ani jeden muskuł nie drgnął na jej 


twarzy, ani jeden okrzyk nie wymknął 


się: z' jej ust.... 


riem, ale mimo wszystko, nie wierzył, 
że skończy się bez histerii... 


Przewidywania jego okazały się jed- 


nak mylne: Elżbieta 
milczeniu, poczem, 


wysłuchała go w 
zniżywszy tylko 


4 u|-groe stotzos ow EBZAZIGE 26%. 
Resosz przeczytał " 


Rogosz był zaskoczony jej zachowa- 


— Nie będę cię zatrzymywała siłą, 
Jasiu... Jeżeli uważasz, że powinieneś 
odejść... jeżeli uważasz, że szczęścia 
nie znajdziesz przy mnie.... to idź... idż... 

— To się może jeszcze wszystko 
zmieni... — starał się zostawić w jej 
sercu iskierkę nadziei. — Nic nie wiado= 
mo, bo przecie człowiek nie kieruje 
swemi losami... No, tak... I to jeszcze 
chciałem pani powiedzieć, że nie roz- 
chodzimy się nazawsze... Chyba pani 
pozwoli mi... od czasu do czasu poroz- 
mawiać z panią.. prawda?.. No, tak... 
A teraz... dziękuję pani serdecznie za 
wszystko, co pani dla mnie zrobiła t... 
Dowidzenia..... 

— Dowidzenia.... — wyszęptała i po- 
dała mu dłoń, którą on ucałował. 

Więcej nic już nie powiedziała, spo- 
glądając za nim, jak wychodził, zaszklo 
nemi źrenicami, z wyrazem przestrachu 
na twarzy.... 

Szalonym wysiłkiem woli powstrzy 
mywała łzy, cisnące się do oczu... . 

Dopiero, gdy drzwi zamknęły się za 
Rogoszem, gdy usłyszała jego kroki'na 
kamiennej podlodze ganku, wybuchnęła 
głośnym płaczem... 

A on, idąc ku bramie, myślał.. 

— Dobrze się stało, że tak się stało. 
z tylko, żem nie zrobił tego wcze- 

niej..... 


jós + 


, list S$alczażał.. 


Wprost z Alef Róż udał się Rogosz 


— To może ostatnio, proszę pani.: najpierw pod most, a potem przeszedł 


A to dlatego, że pani stała się jakoś ta- 
ka dziwna... Że 

— przecięła niecier-- 
pliwie. — Znowu zaczniesz mi teraz ro-| 


zawisłszy | bić wyrzuty, że nie chcę ci zdradzić twoi kać do wieczora i pójść jeszcze 


jej tajemnicy... Ach, Jasiu, Jasiu, tyle 


wzdłuż wybrzeża Wisły, łudząc się, że 


| 


Dosyć już, dosyć!... 
Ba, ale przed złemi 
niepodobna, 


uciec 
ich 


myślami 
nie sposób odgonić 


trafi na ślad Walerego Nugata, który za precz, bo są silniejsze od człowieka... 


zwyczaj blądził w tych stronach.... 


Nie znalazłszy go, postanowił zacze-j 


filary mostu... » 


Tylko praca potrafi dać ukojenie.... 
Zerwał się z trawy, gdy mu to przy- 


raz pod szło do głowy... 


— Powinienem rozejrzeć się za ja- 


JA ~ 


razy tłumaczyłam ci, że tu, w Warsza- By przekonany, że spotka go tam:kąś pracą... — zdał sobie dopiero teraz 
wie, nie mogę ci tego powiedzieć, alejo tei porze, bo wątpliwe było, by obłą-|sprawę ze swojej sytuacji. = Choćby 


że zrobię to zagranicą... 

— Właśnie!.. — podchwycił. A jaj 
zagranicę nie mogę pojechać w żaden 
sposób... Więc nie mam innej rady 
i muszę sam szukać tego, co pani przede 
mną chowa.... Ot, i wszystko:... ` - 

Czoło Elżbiety pokryło się gęstąj 
siecią zmarszczek, świadczących o in- 
tensywnej pracy mózgu. 2 


kany starzec przeniósł się gdzieindziej... 
Jedna istniała jeszcze możliwość: że 
Nugat przebywał dotychczas w aresz- 
cie, albo w zakładzie dla umysłowo 
chorych. Ą 
Zmięczony wędrówką po licho zabru 
kowanych uliczkach, udał się Rogosz na 


„brzeg. rzeki, by wypocząć nieco.... 


Położył się na trawie i wbił oczy w 


Odstąpiła od Jana i wolnym krokiem liasny błękit nieba... Nachodziły go naj- 
skierowała się ku oknu. Stanęła przy|różniejsze myśli, ale odganiał je od sie- 
niem, nieruchoma, jak posąg i wbiła nic |bie.... 


niewidzące 


spojrzenie w przestrzeń 
ogrodu. i 


Zbuntował się: dość tego myślenia, 
od którego głowa staje się ciężka, iak- 


Minuta upływała za minutą, a onajby nabita ołowiem.... 


nie. ruszała się z miejsca. 


Jakaż to męka niewymowna: my- 


Rogosz stał również pośrodku po- śleć i myśleć bezustanku, bez przerwy! 
! 020090090020000 


Przygody bezrobotnego Kuby 


tyle muszę dziś zarobić, żeby nie pójść 
spać z pustym żołądkiem. 

I znów rozpoczął wędrówkę, tym ra 
zem — w poszukiwaniu pracy.... 

Odwiedził wszystkie przystanie, 
przy których zatrzymywały się statki 
transportowe. Nic nie znalazł... 

— A może tak na dworzec?..-—przy 
pomniał sobie jeden z dawniejszych swo 
ich sposobów zarobkowania. 

Niechętnie, z obawą udał się w Kie- 
runku Śródmieścia, ale nie miał innego 
pomysłu na zdobycie kilku groszy, jak 
ten właśnie. 


(Dalszy ciąg jutro) 


— „Piękny hokej! — szepcze Kuba, 
Oglądając obraz w kinie — 
Co za śliczny pokaz sportul 
I mnie próba ta nie minie!” 


— ySerwus.. Jabłka?,, To cudownie 
Komu pan je niesie w darze? 

Pozwól mi pan swą laseczkę, 

Zaraz panu coś pokażę!” 


— „Gral pan kiedyś już w hokeja? 
Nie?.. To z pana jest łamaga! 
Patrz pan, bierze się laseczkę,. 
Zaczynamyj.. Już!.. Uwaga!” 


— „Raz, dwa.. Czemu pan szanowny 
Ma tak smutną przytem minę?" 

I jak rypnął gościa w buzię, 

Zrobił z niego., siekaninęj 


| l 
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B <SE wałską psów. Padlinę wykopano i od- 
A e © || wieziono do zakładu utylizacji. 
z > s; Kowalską pociągnięto do odpowiedzial 


ności za dręczenie zwierząt i zanieczy- 


Makabryczne odkrycie policji warszawskiej |szczanieposesii 


Warszawa, 28 sierpnia. Kowalskiej wydobywa się straszn Narazie nie ustalono, czy ma się tu 

Ain y odór Kowalska płakała przytem rżewnie, sani eż 
ż Arado odkrycia dokonano w Zawiadomiono policję, która wczorij | (akgdyby nad grobem ukochanej istoty. SM ze an | "a 
mu wczorajszym w domu przy ul. Ła-| przeprowadziła rewizję. Wynik tych ba=:| O wejściu do piwnicy nie było mo- 


zienkowskiej 22. dań b 
ył wprost rewelacyjny. wy, ponieważ wydobywały się stamtąd 
Qd dłuższego czasu mieszkała tam| Okazało się, że Kowalska dusita zwa-| straszne wyziewy. DO WYNAJĘCIA mieszkania w no- 
stara panna Kowalska. Była ona znana |bione do siebie psy i koty. Następnie) Dopiero po założeniu masek gazo- wym domu I-tzbowe orar 1 mały po- 
y całej okolicy, poniewż przygarniała | zaszywała zwierzęta do worka, kładła| wych można było zejść na dół. PIE PELAA Je ma SA 
zdomne koty i psy. Ostatnio lokatorzy! do środka wiązankę kwiatów I zakopy» W piwnicy znaleziono przeszło 20 skiej, blisko tramwaju Nr, 3 1 14 4 


tego domu stwierdzili, że z mieszkania wała w piwnicy. świeżych grobów uduszonych przez Ko- Plac od ul. Długosza. 


li. Miewiażski WENEROLOGICZNA| BOSE PASAMICZNA Dr. H. Guisztad! 


Speci. chor. wenerycznych, skórnych Chor. wenerycznych I skórnych : SÓL.NÓG 


UWADZE SZ. PAŃ! Znany zakład fry- 
zierski F. Tatarka, Drewnowska 11, 


; i tel. 244-15, obniżył ceny trwałej ondu- 

PPE ENEA > xa rano do 9 wiecz. w niedz, 9—1) ASECKIEGO AKUSZER-QINEKOLOG Belt ra sł E- Wykojasio tak dotąd 

Pow DRZE Ag telefon 159-40 anie przyimuje kobieta lekarz e ER (Z KOGUTKIEM) ZAHODA ia ją 129-52 pierwszorzędne, Ondulacia parowa lub 
e AA AB wa A A 5—9 l PIOTRKOWSKA 161 IAk | SĘ Przyjmuj sogi ży dysl ae elektryczna, z półroczną gwarancią. 

marmre E S, aa PODA DE < A G E 6-3 i g $ EA E e TRAA ZA AB, i p 
z a tyczna półroczna gwarancja, z 

(októr TREPMA Pi Dr J zd ADEI packi bół, obo EAEN a Dr. Ró z "a NEP Drewnowska 11, tel 244-15, _30 

l zmiękcza ski, ep ap 
"specjafista chorób wenerycznych, wa daję ua uemdA nawel premkelóm, poors TRWAŁA ondulacja zł. 8 aparatem pa 


Specjalista chor. wenerycznych, skór-rowym lub elektrycznym najnowszego 


| skórnych, 5 pay ay AKUSZER-GINEKOLOG |_F'ze7!*_ Vżycte na opakowaniu | nych I seksualnych systemu. Zakład fryzjerski „Bogusław* 
Zaw adzka Ben ANDRZEJA idą A . DR. MED. NARUTOWICZA s tel. 128-938, |Abramowskiego 15, tel. 261-31, 30 


|) m : 
od 8—11, od 2—4 | od 6—8 wiecz.|przyjm. od 2—5 pp. i od 6—7,30 w. $. Gawińsk Przytaja od SoLL A EA Bbi eie 


k NITEK Im. L BERMAN powrócił. | LECZNICA OTRKOWSKA 2 ZAGNELY 7 wake ma sung Do BOZE 


Ji weksel płatny 17.9.36 r, 2-gi 25.10 


SPEC. CHOROB SKÓRNYCH, WENE- | specialista chorôb weucrycznych, Akuszerja | chor. kobiece przy pragat tramw. panan: OW i 
! : z + 1386 r. Wystawca I. Rozencwajg, ulica 
NAWROT 32 best 1 op Tal koda okóraych 1. vaksvalayok Bałucki Rynek 38 |° "ysysikich secjamoścach  Wolborska 35. Niniejsze woksie unie- 
CCC OPORY DC AOC GREENA ER ha WL 
W miedz, i święta ad 9—12 t i Aa © rzyjmuje od 4—7 wiecz. od li rano do 8 wiecz. PIESEK pinczer kudłaty, strzyżony z 
PRZ nn A eaii ufali: z inisdziole E Swieta Kota OB DR. MED. PORADA 3 ZŁ. odrastającemi włosami, żółto-beżowy, 
( PRZYCHODNIA a Bie WoA dtu uszy stojące ; proc 
ą zaginął. Łnalazca proszony jest o 
wEwEROLOGICZNA Dr, KLIN GB R MARKOWICZOWADE. Klaczkowasz jeee e taroa u 
Leczenie chor. weneryczn. | skórnych. a a Zachodniej 41, m. 8 za wynagrodze- 


SPEC. chor. SEKSUALNYCH choroby skórne 1 weneryczne 


telefon niem, 
ZAWADZKA 122-73. wenerycznych i skórnych (włosów) {Moniuszki 2,. tel 166-35 rasy 06 © SOROR ZGINĄŁ pies-bernardyn wabi się Aza. 


czynna od 9 rano do 9 wiecz. ANDRZEJA 2, telefon 132-28. Arni PIOTRKOWSKA 99, tel. 213-66; |Znalazca zechce odprowadzić na Bra- 
PORADA 3 ZŁOTE. iprzyjmuje od 9—11 I od 6—8 wiecz. Powróciła przyjmuje codz. od 10—12 | 5—8 wiecziterską 54. Handel win i wódek. 28 
—— d Przyjmuje od 8—1 i od 3—8 wiecz, | mamama 
DE 609049900064200 
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Dziś premjera. Poraz I-szy w Łodzi 


„wielki Plan” 


W roli głównej: Spencer Tracy. Nadprogram: Najnowsza komedja p. t Małżeństwo z ogło- ~ 
szenia. W roli głównej Buster Keaton 
9006040000004000000D0CCP00 


Dziś i dni następnych! Wspaniały film produkcji polskiej p.t. u 


„BOHATEROWIE SYBIRU” 


Amdrzej Żańsńki 
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R Aczkolwiek unikała Ryszardą, ze-|ra swój sposób, zato, że dostarczał iej 
tknęła się z nim dwa razy na publicz- | Środków, ażeby mogła błyszczeć i dys- 
nych zabawach. Ryszard miał jednak na |tansować swoją elegancją inne... 


a _ g | 
| h p 4 | tyle taktu, że nie dochodził do niej. » Az geans Ryszard EEI być 
1 Zresztą zrobił mądrze, bo w przeciw | dla niej niewyczerpanem źródłem pie- 
( D b e r W SZ d Mm 0 ŚĆ | nym razie spotkałby się z ostrą odpra- e Ble Nora poczęła się od niego odda- 
II 


sn —1 7 


wą ze strony swojej byłej żony. ac, | 
185) Grotomirska sama zastanawiała się| „ Nie pamiętała o tem, że jednak czło- 
KO A Powieść spółczesna dj nad tem, jak to jest możliwe, że czło-| Wiek ten stracił przez nią tak bardzo 
4 wiek ten, który kiedyś był dla niej| Wiele: majątek, dobre imię i miłość żo- 
Danuta Kresińska, eksredjn'ka w ma* |poczem przez wiele godzin czekał z wo| wszystkiem, dziś zobojętniał jej tak kom |Ty: Należała bowiem do tego typu ko- 


śazynie bławatnym Jana Zarysza zosłae yet biet, które zapominają bardzo prędko 
A as zem na ulicy na jej wyjście. ipletnie, że nie dostrzegała go niemal.. Ikich -dobrada z 

Ni leže z Czas dłużył mu się wó „| Niemniej było jej zawsze przykro, ilej 0 „Wszelkich dobrodziejstwach i zobo- 
PE tiA ji ET Sa en Zary: NA y ię WĘTAZ nie razy słyszała o nim źle. p y | wiażacśach;. Kilka razy przyszło mię- 


i d tyka si i i ; ; i ; dzy kochankami do ostrej ji » 
1a O apalkosiach eb sawiaduje się aa.|  OcZyma duszy widział ją piękną,| A ludzie mówili o nim coraz gorzej, | 07) OPOL POJAR nata 


1 : mat lekkomyślnej rozrzutności Nory. 
rzeczony Danuśki Stanisław Reczyśski i po |Clegancką, pachnącą jak w takt muzykilprorokując, że jego romansy z Norą jącej si 
gwaltownoj banie z wi z Akachiią, nie |przegina się w czyichś ramionach i mru- Petroli skończyć się muszą katastrofą. RARE 3% coraz © RÓWYCH inter 


wierząc, że stosunki jej z Zaryszem są u*|żac Śliczne oczy, słucha banalnych kom| I tak się też stało 


pełnie platoniczne. Pewnego wieczora Ryszard pod- 


Kresińska po wielu przygodach poznaje|Plementów wyfraczonych  dźentelme- keč ki 5 
tajemniczego dżentelmena: Karola Ornicza | nów. f | Rozdział sto drugi AMA. ak Nor o AA 
który kupuje wieś Rychłowo, angmżując sta Może podświadomie młody, lekko w PODEJRZENIA i 5 p 


„, [otwarte karty: 
Poraz wtóry — tym razem defini-| — Moja droga — oświadczył jej — 
| i tywnie — rozszedłszy się z żoną, hrabia |teraz, gdy pozostawiony jestem same- 
Wieczór wigilijny pozwoliła mu hraj Czasami wracała Grotomirska w to-|Ryszard zamieszkał wraz ze swoją ko-|mu sobie, musimy ograniczyć się! 
bina spędzić w domu, podobnie jak i oba | warzystwie młodych panów. chanką, tancerką o wężowem ciele No-| — Co znaczy ograniczyć się? — 
święta. Miał wtedy Stanisław czas i spoj Stanisław, siedząc przy kierownicy ,;rą Petroli. warknęła tancerka. — Chciałbyś może, 
sobność, ażeby zbliżyć się ostatecznie |uważnie łowił uchem strzępy m Jak długo Ryszard naciągał żonę, |ażebym w jednej parze trzewików cho- 


rego Kresińskiego na administratora. swojej pani zadurzony szofer doznawał 
Orlicz. ciężko chory, żeni sie z Daniusią, WÓWCZAS tczucia zazdrości. 


do Ani i uregulować z nią swój stosunek. |się w głębi wozu konwersacji, miotany |miał nieograniczone środki, ażeby za-| dziła przez trzy lata. tak? 
` Nie zrobił tego jednak, coraz bar-|tysiącem sprzecznych uczuć. spokoić każdy kaprys swójej kochanki.| — Nie przesadzaj — zaoponował 
dziej uświadamiając sobie fakt, że jed- Tak, tak, to bardzo przykra rola być Teraz trzeba było się trochę ograni-|Ryszard — nikt nie żąda od ciebie tak 
nak nigdy nie kochał tej dziewczyny. lekko zakochanym w piękności swej|czyć — a moment ten stawał się przy-|daleko' idących oszczędności. Niemniej 
Nawet wówczas, gdy zauważył, że|chlebodawczyni szofera — jeśli w do-iczyną ustawicznych starć między ko-|pamiętać musisz o tem, że moja sytu- 
młodszy jego brat Pietrek wodzi zako-|datku chlebódawczyni ta ma wiele po-|chankami. acja finansowa przedstawia się bardzo 
chanym wzrokiem za córką młynarza, | wodzenia. Nora Petròli zapomniała już dawno|nie różowo. To, co zostało mi po ojcu, 
nie wyszedł ze swojej rezerwy, ani też A powodzenia Grotomirska miała liczyć się z pieniędzmi. Nic dla niej niejstraciłem już dawno, co się zaś tyczy 
nie doznał uczucia zazdrości. SPOTO. : było za drogie, rozrzutność jej nie znałaj Smolarów, te zadłużone są tax bardzo, 
Na karnawał hrabina Grotomirska Jej uroda, majątek i nieskazitelna | kresu. iż nie wycisnę z nich wiele. 
wyjechała do miasta, ażeby rozerwać |opinja czyniły ją bodaj że majwiększą| Pusta, lekomyślna, pozbawiona żu-|  — Czyli innemi słowami jesteśmy pa 
się trochę po monotonnym pobycie na|atrakcją salonów bieżącego karnawału. |pełnie życia wewnętrznego a uganiająca|rą żebraków ? — dochodziła posępnie do 


wsi. a że w dodatku otrzymała rozwód, nie- | wyłącznie tylko za blichtrem zewnętrz-| wniosku Nora. 
'8 Wraz z nią pojechał również i młody|jedeńn z panów myślał o tem na serjo, |ności, z kultu ciała stworzyła sobie wła- >. — Nie — zaprzeczył skwapliwie 
_ jej szofer. ażeby zdobyć ją za żonę. sną religię. hrabia — tak źle z nami nie jest, ale kil- 
Nie można powiedzieć, ażeby był to Jednakże hrabina _ Grotomirska, Kochała tylko siebie i jeszcze .az|ka jeszcze takich miesięcy jak te ostat- 
najmilszy okres w jego życiu. przyjmując grzecznie zaloty adorato- siebie. nie a będziemv zruinowani. 
Dwa, trzy razy tygodniowo wozić |rów, specialnie nie wyróżniała żadnago | Owszem, pociągał ją burziiwy tem- (Dalszy ciąg jutra). 
"musiał swą piękną panią na bale i rauty,lz nich. perameut Rwsaarda. Kochała gö nawet 


Wisła mistrzem 
Polski junjorów 


Poznań, 28 sierpnia. 

W linałowym meczu o piłkarskie mistrzo- 
stwo Polski juniorów, krakowska Wisła poko» 
nała krakowską Wartę 3:0 (2:0). W walce o trze 
cie miejsce Harcerski Klub Sportowy z Szopie- 
nic pokonał łódzki Widzew 2:1 (0:1). 

W turnieju pocieszenia warszawska Polonia 
wygrała ż toruńskim Gryfem 3:1 (1:0), a stanie 
sławowska Rewera wywalczyła remis 2:2 z czę 
stochowską Brygadą, 


Walasiewiczówna na audjencji 
u pana wojewody łódzkiego 


Łódź, 28 sierpnia. 

Po zawodach lekkoatletycznych ŁKS-u, Wa 
lastewiczówna zatrzymała się Jeszcze w Łodzi 
i w dniu wczorajszym wraz z Kwaśniewską | Ga 
łeckim udała się na audjeńcję do p. wolewady 
Hauke - Nowaka. Pań wojewoda przeprowa 
dził z olimpijczykami dłuższą roztnowe, wypy= 
tując się o szczegóły startu w Berlinie i składa: 
bz gratulacje z okazji odniesionych  sukoc- 
Si We 

Po audiencii 
miasto a m. in. zakłady przemysłowe Í. K. Po- 
znańskiego, 


Komunikat łódzkiego 
Kiubu Motocykłlowego 


1) W dniu 23 sierpnia odbyła się impreza 
wewiiętrzna do nieznanego celu, polegająca na 
schwyłańiu na określonej trasie wg. załączonej 
mapki Komandora imprezy. Szczęśliwym zna- 


lazcą był kol. T. Łukomski, zdobywając l-szą, 


nagrodę prezesa Klubu inż. J, Kowalczyka oraż 
nagrodę firmy Küster Drugą nagrodę członka 
Zarżądu kol. T. Grętkiewicza, przyznano kol. M. 
Wysóckiemu. 

Wzamian nagrody prezesa Klubu zgodnie ż 
uchwałą Sportu Polskiego, żadeklarowano w 
hołdzie Panu Prezydentowi Rzeczypospolitej, 
przelewając na Fundusz Obrony Narodowej zł. 
30: 

Po zakończeniu imprezy i rozdaniu nagród 
odbył się wspólny obiad w majątku kol M. 
Staróńskiego k/Brzezin, który zaszczycili swą 
obećnością przedstawiciele miejscowych władz 
i sympatycy sportu z burmistrzem miasta Brze 
zin ta czele, i ZUPY 

2) W dniu 30 sierpnia 1936 r. Łódzki Klub 
MaN weżmie udzigl w Zieżdzie: Plabies 
towym do Warszawy na meeting lotniczy i za- 


Dwie reprezentacje pi 


ustalił kpt. zw. p. Kałuża.=Duża liczba 


łkarskie Polski 


łodzian. — Me- 


cze o puhar Pana Prezydenta odłożone na przyszły rok 


Warszawa, 28 sierpnia. 
W czwartek wieczorem kapitan 


Plec, Szerike, Peterek, God i Wodarz. 
PRZECIWKO ŁOTWII* Andrzejew- 


czy się tem, że stan zdrowia Szerikego 
i Wasiewicza pozostawia dużo do ŻY= 


związkowy PZPN-u p. Kałuża ustalił,ski (ŁKS) rez. Tatuś, Ponitw ŚSzczepa- 
następujące składy reprezentacyj Polski|niak, Żiżka, Cebulak, Łosiak, Korbas, 
na mecze z Jugosławią i Łotwą w dniu| Matjas, Artur, Musielak I Szwarc. Rezer| 
6 września: i wowi: Albański, Miller, Sowlak, Łuka-| 


czenia I będą oni musieli być najpraw* 
dopodobniej zastąpieni, 


Zarząd PZPN-u prowadzi pertrak- 


PRZECIWKO JUGOSŁAWJI: Ma-qsiewicz, Joksz, Piec II, Wostal i Pa. 201% Odnośnie meczów międzypaństwo- 
dejski, (rez. Fontowicz), Martyna, Ga. | wiowski. wych w przyszłym sezonie. Dotych- 
'czas zostały już zakontraktowane na 


łecki, Kotlarczyk li, Wasiewicz, Dytko, 


„18 punktów 


Walastewiczówna zwiedziła ; ŁO Wygra w lidze? Przed finałem walk ó wejście do extra klasy 


Liga czynna będzie w niedziele na wszyst-=! 
kich frontach. Po przerwie letniej kluby ligo= 
we mie będą już miaiy wypoczynku (wyjątek 
mecze międzypaństwowe) i co tydzień do końca 
rozgrywek będziemy świadkami zaciętych walk 
6 punkty. 

- Co przyniesie nam nadchodzaca niedziela? — 
Czy znów będziemy świadkami niespodziansk? 
Sądzimy, że tak. Forma naszych zespołów lizo- 
„wych jest elastyczna, że nie sposób wskazać na 
pewnego zwycięzcę, Każda gra ligowa kryje w 
sobie niespodzianke. 
| Mistrz Ligi Ruch, który uległ wysoko ŁKŚ-owi 
mia znów ciężką przeprawe z Warszawianka. 
Przeciwnik lidera tabeli jest drużyna nieobli- 
czałną, Trudno określić wartość Warszuwianki a 
jednocześnie trzeba drużynie tej przyznać, że 
umie walczyć o punkty zarówno na własnym 
i jak I na obcym boisku. 

A że mecz z Rucliem, który jest daleki od 
dawnej formy, rozegrany zostanie ną boisku klu- 
bu stołecznego liczyćby się raczej należało ze 
zwycięstwem gospodarzy. 

Pogromca Ruchu ŁKS będzie miał w niedzie- 
lę ciężką przeprawę. Łodzianie graja w Święto- 
chłowicach z-tamieiszym Śląskiem, który -ratis | 
iąc się przed degradacją włoży niewatpliwie do 
śry” włete wystiłkik " * FBI 

Czy wystarczy to jednak, by pokonać znale | 


7 


wody bałónówe o pulat Gordoń-Bennett'a. Or-| dującą się w znakomitej formie drużynę łódzką | 


zańizatóremi jest Polski Klub Motocyklowy. —| wątpimy 


Udział dostępny również dla nieżrzeszonych. 
Zgłoszenia przyjmuje sekrełarjat Kitbu, úl. 

Przejazd 5, tel. 

w godz. 20—22. 


Start nastąpi z lokalu Klubu w niedzie'w: dn.; cięstwo w Krakowie. Jeśli przypuszczenia nasze 


30 bm. o godz. 6.30. 


Wiadomości pływackie boisku pokona Wisłę wówczas Garbarnia za 


Pòd adresem ŁOŻPN. nadeszło zaproszenie 

dla ttalentowańej pływaczki ŁKS-u Kowalskiej 
do wżięcia udziału w międzynarodowych zawo- 
dach w Warszawie w dn. 29 i 30 b. m. przy 
udziale pływaków amerykańskich, 
Jak się dowiadujemy na międzynarodo- 
we zawody pływackie w Łodzi w dn. 1 wrze- 
śnia z udziałem fenornehalnych pływaków 4me= 
rykańskich zostali z pływaków polskich ósta- 
tecznie zaproszeni: mistrz Polski w skokach 
Ziaja oraz najlepsi pływacy polscy Bocheński, 
Karliczek, Heidrich, Boguth, Szrailbmańn i Kar- 
pińSKI. 

O wielkiem zainteresowaniu imprezą w Łodzi 
świadczy ogromny popyt na bilety w przed- 
sprzedaży. 


Aktualja lekkoatletyczne 


Na mistrzostwa Polski w Wilnie w dniach 
26 — 27 września zarząd Pol. Żw. Lekkoatlety- 
cznegżo wydał zarządzenie, by delegacje posz- 
czezólnych okręgów posiadały flagi z herbami 
okręgów. 

— Delegatem PZLA na tójbói koblecy o mie 
strzostwo Polski, - który odbędzie sie 30 b. m. 
w Krakowie, został mianowany p, Guhl, 

Mir. Szkólnikowski i kpt. Misiński zostali mia 
noówatii delegatami PZLA na mistrzostwa Polski 
w Wilnie 26 — 27 września. 

— Na startera mistrzostw Polski w Wilnie 
postańowiono zaprosić p. W, Trolanowskiego, 

— Pozostałe konkurencje mistrzostw Polski 
odbedą się w dħiu 4 października, a mianowicie 


pięciobój kobiecy w Katowicach, pięciobój most 


ski w Krakowie, marato we Lwowie a chód 50 


km, w Warszawie. | | 


Walasiewiczówna ma startować w pocz. 
września w Lońdynie, poczem odjedzie do Ame 
ryki. Projektowany start w Kopenhadze nie 10]= 
dzie do skutku wóbec braku odpowiedzi ze stro- 
ny związku duńskiego. 

— Tróimecz Polska — Belgia — Węgry ma 
być rozegrany 20 września w ramach „Tygo- 
dnia Warszawy“. 

— W Waldenburzu (Śląsk Niemiecki) odbę- 
dzie się 20 wrżożnia trójmecz Ślask Polski — 
Śląsk Niemiecki — Wrocław. 

— W przyszłym tygodniu na zebraniu za- 
rządu PZLA kierownik drużyny lekkoatletycz- 
nej olimpiłskiej p. Szlachciak złoży sprawozda= 
nie z Olimpiady. 

— Protókuty rekordów światowych Kwaśnie- 
wskiej (oszeżep oburącz) i Walasiewiczówny 
(80 m.) zostaną w tych dniach wysłane do mie- 
dzynarodowej federacji do zatwierdzenia =: — 


— 


bardzo. Skłonni jesteśmy raczej typo- | 
wać łodzian na zwycięzce meczu. 

Garbarnia winua w niedzielę bez trudu wzbo, 
wian jest Legia, która niema widoków na żwy* 


nle zawfodą, a jednocześnie Pogoń na własnem 


Tak duża liczba rezerwowych tuma’ 
i © 
do podzi 


Farze AŻ 


awansuje na drugie miejsce. 

Zajęcie drugiego miejsca przez Garbarnię mu 
si się jednak odbyć kosztem Wisły, która ję- 
drocześnie gra z Pogonią we Lwówie. Wisła na 
wet w okresie swej najlepszei formy nie potra- 
fita zmusić lwowłan do kapitulacji na ich wta- 
snym terenie tembardziej więc obecnie będzie 
to b. wątpliwe. 

Piąty i ostatni mecz rozegrany zostanie w 
Katowicach między Dębem a Warta. Pozsania- 
cy znajdują się w tej nieszczeftólnej sytuacji, że; 
zmiuszeni są wybrać się a Ślask z poważną pa- 
czką rezerwowych. Osłabienie składu Warty 
tzmtacnia znacznie szatise Dębu, który napew- 


to starać się będzie wykorzystać atut własnczo 
boiska, 


Z czterech spotkań o wejście do ligi, które 
rozegrańe zostaną w niedzielę dwa sa niema! żu- 


Cracovji z RKS-em i Polonii przemyskiej z Po- 
gonią stryjską. W grupie tel Cracovia zdobyła 
już pierwsze miejsce i może sobie nawet pozwo | 
lić na przegraną. 

Ciekawie natomiast zapowiadają sle dwa po- 
zostałe spotkania. W Poznania gra HCP z AKS. 
Mistrzowi Poznania wystarczy. wynik» promiso» 
wy ażeby zakwalifikować sie do finału, nato- 
miast ARS musiałby wygrać w stosunku 4:0 
względnie 5:1, by zająć pierwsze miejsce. 

Charakterystyczna sytuacją wytworzyła się 
w grupie pierwszej, w której na czele tabeli tša- 
dowiła się Skoda. W grupie tej odbedzie sie w 
niedzielę ostatni mecz między Brygada a Unią 


pełuie bòz żnuaczenia, Mamy tu na myśli | 


195-00, w piątek dnia 28 bm.| gącić się o dalsze punkty. Przeciwnikiem krako=!i od wyniku tego spotkania będzie zależało czy 


Skoda utrzyma się na płorwszem mielscu. 


lstaug w przysziym sezonie; 


rok 1937 mecze ze Szwecją, Belgią i 
Rumunią, które odbędą się w Polsce 
oraz mecz z Niemcami, który będzie 
meczem wyjazdowym. 

Ten nienotowany dotychczas po- 
śpiech PZPN-u tłumaczyć należy tem, 
że w myśl uchwały poprzedniego wal- 
nego zgromadzenia, kalendarzyk spot- 
kań międzypaństwowych musi być naj- 
później ustalony do 15 lutego przyszłe» 
go rokii. 


W niedzielę 30 bm. odbędzie się Wal: 
ne Zebranie Ligi w cćlu obioru nowego 


jprezesa. Na zebranie to przyjeżdżają 


delegaci wszystkich klubów ligowych. 


Na wczorajszem posiedzeniu zarzą” 
du Ligi w Warszawie postanowiono że 
względu na brak terminów nie ukoń- 
czyć w bieżącym roku rozgrywek pił- 
karskich o puhar Pana Prezydenta, Od- 
będzie się iedysiie mecz Liga — Stani- 
sławów, gdyż pierwsze spotkanie tych 
zespołów zakończyło się, jak wiadomo, 
wynikiem remisowym. Wszystkie inne 
natomiast mecze o puliar rozegrane z+ 


zk 
W epilogu zajść na meczu Budałok= 
Warszawianka, wydział Gawin 
plity Ligi ukarał graczy Warszawianki: 
Zwierza, Stollenwćrka | Zarżyckiego 
jednotygodniową dyskwalliikacją, zaś 
kapitana drużyny Sochana dwutygó- 
dniową dyskwalilikacją oraz pozbawie- 


Brygadzie, która gra na własnem boisku wy-.nłem praw kapitafistwa na jeden rok. 


starczy zwycięstwo zdystansować 


Skadę. 


1:0, by 


Ostatni egzamin kolarzy 


przed wyścigiem Beriin — Warszawa 


Wyścig amerykański w Łodzi, któ- |! 


ry odbędzie się w najbliższą niedzielę | 
(w Łodzi przy udziale członków drużyny 
narodowej, jak już podawaliśmy, będzie 
pstatiim egzaminem dla kolarzy, którzy 
mają wejść w skład reprezentacji Pole 
iski W poniedziałek bowiem, 31 b. m. 
|reprezentacji Polski na mecz kolarski z 
Niemcami zostaną skoszarowańi na obo* 
zie na Bielanach, skąd bezpośrednio it 
„dadzą -się do Berlina. g 

W zwiazku z tem na wyścigi niedzięl= 
ne w Helenowie przyjeżdża do Łodzi ka= 
pitan związkowy PZTK p. Pobudejski 
wraz ze specjalną konisią. 

Kolarze łódzcy, chociaż nie mogą my* 
„śleć o zwycięstwie mad parami warszaw 
skiemi, jednak będą usiłowali nawiązać 
walkę. Łódzka koalicja składać się bę- 


Jednocześnie Zarząd Ligi postano- 
wił zwrócić uwagę Wydziałowi Spraw 
0 Pło na słabą formę sędziego 

tańka. 


Projektowany początkowo na 13-g0 
września mecz piłkarski Warszawa = 


dzie z 5 par m. In. Szmidta — Paula, Gdańsk został odwołany. Odbędzie się 


Elnbrodta — Wójcika, Hofsznaidra — i 
Kołodzielskiego. 


„asy”: Starzyński jest mistrzem Polski 
w biegu kolarskim naprzełaj, Napierała 
jest mistrzem długodystansowym Polski 
sżósowyńt oraz torowym, Olecki — to 
źnany już w Łodzi ze swej brawury I wy 
soklej klasy w biegach amerykańskich, 
Popończyk i Stahl reprezentują exra-| 
klasę naszych -torowców, a Mieczysław | 


on przypuszczalnie w dniu 4 październi- 


1 jka w Warszawie, W tym samym dniu 
Kołarze warszawscy to Same Znane | 


pifkarska reprezentacja Polski grać bę- 
dzie w Kopeńhadze z Daj% 


Odebrali nam medal 


a teraz przepraszają 


Oddział P. A. T. w Berlinie komuni- 
kuje nam, że gen. von Holting zwrócił 


Kapiak jest nalwieksza nadzieją w big- 519 dziś listownie do polskiego attache 


gach za motorami. 

Bilety będzie można nabywać w nie* 
dzielę w kasie Helenowa od godz. 12-cj 
po b. niskich cenach, gdyż od 50 gr. 

Początek zawodów o godz. 15-€j. 


$amworyci zwycieżcją 


w drugim dniu mistrzostw tenisowych Polski 


Bydgoszcz, 28 sierpnia. j 
W drugim dniu międzynarodowych mi- | 
|strzostw tenisowych Polski rozegrano szereg 
dalszych spotkań. Naogół wyniki nie przynio- 
śły żadnych większych niespodzianek. Zwycię- 
żyli przeważnie faworyci. 

GRA POJEDYŃCZA PANÓW. 

Stolze (Królewiec) — Jachemczyk (Katowi- 
| ce) walkower, Tłoczyrński — Dawid (Królewiec) 
| 6:7, 6:2, 6:2, Bratek (Katowice)—Groliman (Kró* 

lewiec) 6:3, 6:2,.6:3, Lund (Niemcy) — Tłoczyń- 
ski Ksaw. (Bydg.) 6:1, 6:2, 6:4, Tarłowski — 
Ascher (Gdafisk) walkower, Schmidt (Berlin) — 
Perycz (Lw.) 6:1, 6:0, 8:6, Sioda (Bydg.) e 
Red! (Wied.) walkower, Denker (Berlin)=Ksic= 
żopolski Warsz.) 6:2, 6:1, 6:1, Stolze (Król) — 
Mikołajczak (Pozn) 6:0, 6:3, 6:4. Majewski; 


lin) — Kurman (Lw.) 6:3, 8:6, 6:0, Tarłówski — 
Schmidt (Berlin) 6:0, 6:1, 3:6, 6:0, Wittman; 
(Warszawa) — Horaln (Kraków) 6:1, 6:0, 6:0. 
GRA PÓJEDYŃCZA PAŃ. 
Varkalla (Król) — Jędrzejowska Zoija 6:1, 
6:2, Neumanówna (Warszawa) — „Jaskowiaków= 
ña (Poznań) 6:4, 6:2, Volkmer — Jacobsen (Ka- 


olimpijskiego ppłk. dypl. Szymańskiego, 
przepraszałac go za śpóźńłońe zawiado» 
ańienie o decyzji „Jury d'Appel“ wù 
sprawie odebranego polskim  jeźdźcom 
srebrnego medalu olimpijskiego. 


W 


Dwa rekordy światowe 
chcą pobić pływacy amerykańscy 


$ Warszawa, 28 sierpnia, 
W czwartek przybyli samolotem z Kra- 


kowa do Warsząwy znakomici pływacy 
amerykańscy, z Peter Fickiem i Medicą 
na czele. którzy zapowiedzieli w czasie 
zawodów w dn. 29 i 30.b. m. podjęcie 
prób bicia rekordów światowych w bič- 
gu na 50 mtr. stylem grzbietowym i na 


towice) — Wojnarowska (Bydgoszcz) 6:1, 6:3, [50 mtr. stylem klasycznym. 


Głowacka (Bydgószcz) »= Kinderman (Łódź) 6:1. 
6:4, Bock (Gdańsk) — Andrótowa (Grudziądz) 
5:7, 6:4, 6:2, Jaskowiakówna — Walentynowicz 
(Król) 6:2, 6:0, Łuniewska (Warsz,) — Varkal- 
ia (Król.) 7:5, 1:6, 6:3, Konopacka-*Matuszewska 
(Warśż.) = Bielawska (Bydz.) 7:5, 6:2. 
GRA MIESZANA. 

Jędrzejowska, Hebda — Varkalla. Hendewerk 

6:3, 61, Jaskowłakówna, Tłoczyński — Kiniler- 


100 kilometrowy wyścig 
kolarski Switu 


Klub Sportowy Świt organizuje w nadcho« 


dzącą niedzielę kołarski wyścig szożówy na tra- 


sie Łódź—Głowito, który wśród braci kolarskiej 
wywołał duże zainteresowanie. 
Dla zwycięzców przeznaczono szereg Cen- 


(Warsz.) — Falk (Król.) 6:1. 6:3. 6:3, Hebda —; man, Bratek 6:0, 6:3, Słodówna, Bełdowski —| nych nagród między innemi rower oraz dwa 


Neuman (Sopot.) 6:1, 6:1, 6:4, Spychała (War- 
szawa)—Herdeget (Toruń) 6:2, 6:2, 6:2. Lund— 
(Berlin) Bratek 6:3, 6:1, 6:3, 6:0, 6:1. Tłoczyń- 


Walentynowicz, Stolze 6:2, 6:3. 
GRA PODWÓJNA PANÓW. 
Hebda, Tłoczyński — Stolze, David 6:2, 6:1, | 


ski — Neiss (Sop.) 6:1, 6:2, 6:1. Schmidt (Ber- 6:0, Lund, Denker — Księżopolski, Tłoczyński 
EE? 6i 682, Gd Denkor (Bar Ksaw. 6:2 OLARA 


puhary. 


Wyścig odbędzie się w dwóch kategoriach. 
100 kilometrów dla licencjowanych i 50 klm. dla 


A rS 2 karty wyściżowe. 


Start „do: isu. nastąpi 0 - godz. 8-ej ras. 
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Trzy po trzy 


Na przyjęciu u państwa Fąfelklewiczów opo- 
władano o najnowszych ploteczkach towarzy* 
skich. P A 

— A czy słyszeliście państwo — pyta jeden 
z lircyków — jaki wypadek zdarzył słę w domu 
Plumpków?... : 

— Nic nie wiemy.. Co się stało?.., 

w= Wyobraźcie sobie państwo, że Plumpek 
wraca wieczorem do domu wcześniej, niż zwy: 
kle I zastaje w sypialni żonę z kochankiem... 
Tak się tem biedaczek przejął, że dostał ataku 
apopleksji I zmarł. 

Chwila ciszy. Wreszcie odzywa się znana 
ze swych awantur miłosnych, pani Kicia: 

— U mnie byłoby to niemożliwe.» 
+, m Dłaczego?..., 


+= Mój mąż jest taki anemiczny m, 
: tei 
Kac i Kotek: 
— Co będzie, panie Kac?... — pyta Kotek — 


Jutro mam płacić dochodowy I nie mam ani 


EOE W FID ENS OSNN| 
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Nr. 240 


Wyeleczka harcerstwa polskiego do Ameryk! CÓRKA HAILE SELASSIE — PIELĘG- 


Zdjęcie nasze przedstawia bawiącą w Stanach Zjednoczonych Ameryki Północ- 


grosza.. Pojutrze muszę wykupić weksel na|91 WyCieczkę Zw. Harcerstwa Polskiego, przed Kapitolem w Waszyngtonie, 
IB W ESL TC OOO ARK CE EN 


500 złotych I też nie mam ani grosza... 

— Nie martw się pat.. — pociesza go Kaol 
+ Zimą będzie z gotówką lepiej... 

w Tak?.. Dlaczego?,.. 

m Bo bez gotówki będzie gorzeļ« 

sk 

éi 
_ Pan Hieronim spotyka na ulicy swego przy» 
Jaciela. — Serwust., — powłada przyjaciel — 
Słyszałem, że wczoraj wyprawiliście bal z oka- 
zii rocznicy ślubu... Winszuję., Wyobrażam 
sobie jaki prezent otrzymała twoją żona... 

— 0, tak — odpowiada Hieronim — Bar- 
dzo ładny prezent dostała ode mule... Podaro- 
wałem jej to, co dawniej nosił pewien mały król, 

— Mianowicie?,,. 

— Kołnierz z królików, 

wi 

Fundzie jest na proszonym obiedzie 1 zajął 

miejsce obok młodej gospodyni. 


W pewnej chwili służąca postawiła tuż przed | 


nim półmisek z pleczoną gąską. Fundzło nie 
znosi mięsa, więc wyprowadzony wreszcie 
z równowagi zapachem z półmiska, powiada: 

m, Przepraszam, czy ja muszę koniecznie 
siedzieć obok tej zęsi?... 

Gospodyni spojrzała nań skonsternowana, ale 
Fundzio, w mig zorjentowawszy się, że palnął 
głupstwo, poprawia się szybko; 


— Miałem na my'li, oczywiście, tę pleczo Parow 


ną zęś! 


Codzienna nowelka „Expressu” 


Niezwykły 


— Stęskniłem się bardzo za tobą! — 
zawołała Izabella Kargan, żona popular- 
nego adwokata, witając się serdecznie 
ze swą przyjaciółką „Klarą, po powrocie 
z miejscowości kąpielowej. 

Jak spędziłaś czas, kochanie? — 
rzuciła pytanie Klara. 
Świetnie, Tylko... 
pewien zawód.,, 

— ŻZakochałeś się? 

— Prawie... 

— Czy bez wzajemności? 
mi się to zupełnie niemożliwe, 


Spotkał mnie 


Wydaje 
zupełnie n Wyglą- 
dasz przepięknie, Nie wyobrażam sobie 
mężczyzny, którego nie  potrafiłabyś 


zdobyć. 

— A jednak... Zresztą wydaje mi się, 
że mu się bardzo podobałam. Tylko za- 
chowywał się jakoś dziwnie... 

, Klara spoglądała na swą przyjaciół- 
kę z coraz większem zainteresowaniem. 

— Opowiedz szczegółowo — odez- 
wała się. PET A. „| s 

— Wiesz doskonale, że w tym roku 
poraz pierwszy wyjechałam sama na wy- 
poczynek. — rozpoczęła Izabella, — Do 
tej pory stale towarzyszył mi Andrzej. 
Wiesz również doskonale, że 
bardzo zazdrosny i zawsze 
bym nie miała męskiego towarzystwa. 
Rozumiesz więc, że pragnęłam jakoś 
wykorzystać ten krótki okres wolności. 
Nie miałam bynajmniej zamiaru zdradzić 
Andrzeja, Chciałam tylko troszkę po- 
flirtować. s 

— [ nie znalazłaś odpowiedniego ob- 
jektu? — przerwała jej Klara. 

— W kawiarniach i na dancingach, 
spotykałam bardzo wielu młodych i 
przystojnych mężczyzn. Niektórzy spo- 
śród nich podobali mi się, 


Konto P. K.O. „Wydaw 


on jest 
się stara, 


najbardziej by się zawstydził. 


8 miesięcy na m*t1 źnie 


iec francuski „Adrar“ utknął przed ośmiu miesiącami na mieliźnie i do- 
piero obecnie udało się go wyciągnąć na głębszą wodę. 


y 


— To doprawdy niezwykła historja! 
— roześmiała się Klara — Powiedz mi, 
kochanie, czy wreszcie zawarłaś z nim 
znajomość? _ 

— Tak. W pięć dni później, gdy 


szedł za mną w parku, umyślnie wypuś- 


MAOFAOF 


jednak pewien wysoki, elegancki brunet, 
który zresztą na każdym kroku dawał! citam z ręki torebkę, Podniósł ją oczy- 
mi do S że jest mną zachwy* | wiście natychmiast i zbliżył się do mnie. 
cony. Spotykałam go wszędzie, Miesz-, W. ten sposób zawarliśmy znajomość, On 
aM w tym ES DA hotelu, Gdy przed nazywa się Karol Brass, jest inżynierem. 
po A prze OWAK pał Od tego dnia prawie już nie rozstawa- 
ował się zawsze gdzieś w pobliżu i | |igmy się. Chodził ze mną na plażę, na 
ken Foe rd na mnie zachwyconym | przechadzki, do lokali restauracyjnych 
wzrokiem. V koło pierwszej zazwyczaj|; td Przebywaliśmy wyłącznie w dwój- 
udawałam się do kawiarni. „Po „_ POTU | kę, Bardzo często wytwarzały się sytua- 
chwilach zjawiał się również i zajmował cje, że mógłby mnie objąć, pocałować. 
najbliższy, wolny stolik. Po południu| Ale on w takich chwilach  odsuwał się 
peger przechadzałam ra, po parku.| ode mnie. Denerwowało mnie to, Prze- 
Taik ke R ue RRSO ik AŻ cież nie mogłam mu się rzucić na szyję. 
JeśŃ e ała wasze A nie miałam żadnych wątpliwości, że 
zy Rafa i es hodził Ni mu się bardzo podobam. Zresztą, gdy- 
dej to dec) e liw PIZYCNODZE, ha bym go nie interesowała, nie poświęcał- 
ega o żadnej wątp wości, że musiał o by mi tyle czasu... 
mnie zbierać skrzętne informacje, po-| __ Więc przez cały czas łączyło was 
prostu śledzić mnie... tylko platoniczne uczucie? 

— Czy nie usiłował z tobą ui — Tak, moja droga. Nigdy w życiu 
znajomości? — spytała Kłara. nie spotkałem jeszcze mężczyzny, który- 

— Przez dwa tygodnie ciągle go spo | by był do tego stopnia opanowany. 
tykałam. Podobał mi się coraz bardziej. zewnętrznie wywierał zgoła inne wraże- 
Czekałam, by wreszcie podszedł do mnie. | nie. Gdy wyjeżdżałam, oczywiście od- 
Ale on był dziwnie nieśmiały. Denerwo-; prawadził mnie z kwiatami na dworzec. 
wało mnie to niesłychanie. Zastanawia- | Pocałował mnie w rękę i długo spoglą- 
łam się nad tem, czy nie powinnam sama dał mi w oczy. _ 
uczynić pierwszego kroku. Wreszcie pe- — Í to wszystko? 
wnego dnia otrzymałam wspaniały kosz| ' — Tąk, kochanie. Nie mogę zapom- 
kwiatów, Na karteczce napisał tylko nieć o tym 'człowieku, Kocham go... 
iedno słowo: wielbiciel, — Czy nie przyjedzie do ciebie? 

— I tego dnia wreszcie poznaliście|  -— Opowiadał mi, że stale rozjeżdża 
się? — przerwała jej niecierpliwie Kla- po świecie. an A ii przyszłym 
TA; | miesiącu mnię odwiedzi. Ale nie jestem 

— Właśnie, że nie westchnęła Iza-, pewna, czy spełni obietnicę. To dopraw- 
bella — Gdy wieczorem spotkałam go na dy bardzo dziwny człowiek. Nie mogłam 
dancingu, spojrzał na mnie, uśmiechnął go nigdy zrozumieć, 
się lekko i szybko odwrócił głowe, jake. Na tem przyjaciółki skończyły 
i mowe. 
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ARKA. 


Córka negusa Haile Selassie, księżniczka 


oaz postanowiła poświęcić się zawo” 


dowi pielęgniarki i w tym celu wstąpiła 
do jednego z londyńskich szpitali. 


MAPA PLASTYCZNA PARYŻA. 


Sky, 


Zdięcie nasze przedstawia końcowe pra* 
ce, dookoła konstrukcji olbrzymiej mapy 
plastycznej Paryża, wraz z wieżą Eliila, 
która będzie umieszczona na Paryskiei. 
Wystawie Światowej w 1937 roku. 


Izabelia pożegnała się z Klarą. 

W tym samym czasie adwokat An- 
drzej Kargen w jednej z zacisznych | cu- 
kierenek konferował z Karolem Bras- 
sem, który w rzeczywistości nazywał 
się Wiktor Miller, 


— Pan mecenas powinien być zado. 
wolony — mówił Miller — Wywiązałem 
jsię doskonale z mego zadania, 

Adwokat Kargen spoglądał na niego 
w milczeniu, 

— Ile wynosi pańskie honorarjum? 

— Zgodnie z umową, zawartą z na- 
szem biurem, 2 tysiące, 

Adwokat Kargen odliczył pieniądze. 

— Miller włożył pieniądze do kiesze- 
ni, poczem odezwał się: 

— Wszystkie biura detektywów o- 
perują staremi, zgoła  niewłaściwemi 
metodami. Mężowie wynajmują agentów, 
by śledzili ich żony, przebywające same 
w miejscowościach kuracyjnych, Oczy- 
wiście finał jest prawie zawsze jednako- 
wy. Detektyw chwyta niewiastę na go- 
rącym uczynku. I następuje rozwód. A 
przecież mężom bynajmniej nie chodzi 


Afo to, by stracić umiłowaną żonę. Należy 


działać zupełnie inaczej. Nasze biuro to 
zrozumiało, Adorowałem pańską żonę 
przez cały miesiąc. Dzięki temu nie mo- 
gła zawrzeć znajomości z innymi mięż- 
czyznami. 

— Ale nie mogłem mieć całkowitej 
pewności, czy pan będzie się odpowied- 
nio zachowywał. 

— Wiedział pan przecież, panie me- 
cenasie, że wyjeżdżam razem z moją żo- 
ną, która jest bardzo zazdrosna. Ja pil- 
nowałem pańskiej żony, a moja żona 
mnie pilnowała... 

— To prawda! — roześmiał się ad- 
wokat. 


DOL. 
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